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Wschód słońca o godzinie 3 m: 57
Zachód „ „ 7 m: 57

Sobota: S. Filipa Neręusza.
Niedziela: it Trójcy i Ś. J na Papieża. 
Poniedziałek Ś Germana Biskupa. 
Wtorek: Ś. Teodozji Męezenniczki.

Długość dnia godzin 16 m: 0]
Przybyło „ „ 8 m: 16

^JfrllO. Dnia 22 Maja
lz^L?Ułnerata ..KurjeraWar-
Ma » °9>“ wynosi w Warsza- 
>znio,0Cz“ie rs. 4 kop. 80, pół- 
ł.20 J-8' ? k- kwartalnie rs. 1

! ło powodzenie ataku elizawetpolców znajdujących 

i Ale że myśląc tak, drogę ludziom zagradzałem, 
j więc sługa municypalny wziął mnie za kark i po­

pchnął na statek. To bardzo przyjemni ludzie!
Na statku — potknąłem się o coś. Patrzę — noga 

panny Balbiny.
— I pan jedzie na Bielany?... krzyknęła. Ach! jak 

to dobrze, — dopieroż się ubawimy!
Ja nie powiedziałem nie, bom był zły jak pies. 

Miał mi też Pan Bóg kogo zesłać, ale pannę Balbinę 
która się od trzech lat absztyfikuje do mnie, a jest 
chuda jak chrzan na Wielkanoc. Przy tem choćby 
była najtłuściejsza, to też na djabła, boja ani chu­
dych, ani tłustych, ani żadnych nie lubię.

Panna Balbina jechała z matką, a malka z zamy­
kanym koszykiem, z którego coś pachniało. Pewnie 
wiozą sobie kawałek pieczonki cielecej i parę kajze­
rek, a chce im się do tego — konkurenta za przy­
prawę....

Na ławce było ciasno, ale że kobiety zawsze miej­
sce znajdą, jeżeli chcą człowieka udręczyć, więc po­
sunęła się panna Balbina na prawo, matka na*lewo
i kazały mi usiąść między sobą.

Ognie mi na twarz uderzyły, wcale jednak nie te­
go, żem siedział dość blizko przy Balci, ale tego że
statek ruszył. Jak zaczął sapaćj kiwać się naprzód
i w tył, takem zaraz pomyślał, że kocieł pęknie że
mnie panna Balbina złapie za szyję i że utoniemy
oboje. Ładny awans leżeć na dnie Wisły aż do koń­
ca świata, w objęciach suchego czupiradła!

Nie wiedząc co robić ze strachu, zacząłem wkładać 
i zdejmować rękawiczki. Ale kiedyśmy już minęli 
cytadelę, powiadam państwu — jakbym się na świat 
narodził!... I to nie ja jeden.

(?le?*?Czl>ie kop. 40, za odno- 
linik ®0,n^w dopłaca się kop. 5.

'•tze Pojedynczy w Kan-
Hed±k-Cji k0P 5-

fa*io d CAa otwarla °d H-tej
P° południu.

łutró •% Panny Męezenniczki.
Ctw ’ ,■ Ęezyderjusza B. M.

JiaA6 *̂ .. Joanny Wdowy. 
^r-£-^>8 J3rzegoi^a_Vl£2_£]^2^

Wtorek
Na Prowincji i w Gasar-

stwie wynosi rocznie rubli sr. 8 
(w tem mieści się opłata pocztowa 
za przesyłkę rs. 1 kopiejek 90, 
oraz za opakowanie i ekspedycję 
rs. 1 kopiejek 80).

_ Prenumerata przyjmuje się roez- 
■8 nie, półrocznie i kwartalnie.

Rękopisma nadsyłane do 
Redakcji nie zwracają się.

^lcb^e^e dwa dnie poświęcone pamiątce Zesłania 
'’tat? -8° Pocieszyciela na Apostołów po Wniebo- 
Uaby e°iu Pańskiem, obchodzone były uroczystem 
toljji *astwem we wszystkich kościołach świata ka- 
>eg0 le&°, a w niektórych odpustem zupełnym, któ- 
Sciij8t^P’ó mogli wszyscy, przystępujący w tej in- 
lie J ;0 Stołu Pańskiego, a tem samem znajdujący 

I Wt U*e łaski Bożej.
e to uroczystość po większej części przystępują 

Hajj, pomadami dziatki po raz pierwszy do kpm- 
Ma'c sw'®tej, aby zaskarbić sobie dar Ducha Ś-go 
kfii*0.ny z błogosławieństwem Boźem na przyszłe 

I Ur a boleje.
MoA^stość takiego aktu religijnego, z dorastającą 

miała miejsce w kilku świątyniach nasze- 
"iczĘj.- ‘ Przysposobieniem ich zaś do godnego uczest- 
Mi ła w tej wielkiej i świętej tajemnicy, zajmo- 
Xyc> 81(1 z nieopisanym trudem kapłani właści- 

,Parafij.
8^ści ??.c’ele Ś-go, Ducha pierwszego dnia uroczy- 
^uoj^-^^tonych Świątek, celebrował Summę JX.

^Piński, w czasie której naukę duchowną 
i°ścio} em* stowy głosił JX.Chelmicki, rektor tegoż 
M)rOwa; P° południu w czasie Nieszporów, które ce- 
?^i> Wk ^UU’D> głosił słowo Boże JX. Kozłow- 
króczv t rjUsz kościoła Loretańskiego na Pradze. 
fej przSta Procesja wewnątrz świątyni Pańskiej, któ- 

^.mnóstwa pobożnych, asystowały liczne bra- 
’tąCe to.iscowe, oraz dziewice biało przybrane, uno 
P^ed \ .? religijne i ścielące w pochodzie kwiecie 
*ońezy)aajświętszym Sakramentem, rozpoczynała i 

W dru Opustowe to nabożeństwo.
’•’ej te: J’10 święto, jako w dalszym ciągu odpusto- 
?ł(i8ij J . toezystości, kazanie w czasie Śummy wy- 
*tyiU , ■y*\0łyniee. Wspomniony odpust zakończo- 
' • u’e uroczyście w przyszłą niedziele, jako

“* i * * *nim dniu oktawy.
ct'Ula "ściele Ś-go Marcina przy ulicy Piwnej, rze- 
' Po]^0czX8t°ść obchodzoną była odpustem zupełnym 
Mziel|.Czeiliu z błogosławieństwem papiezkiem, którą 
^ski kończonych Nieszporach JX. Prosper Nie­
cił ’tJ?rzetożony tegoż kościoła,— słowo zaś Boże 
ta,’O(P •' Chryzolog Majewski, wikarjusz kościoła 
^8zn/'en'a Najświętszej Marji Panny przy ulicy 

Ne°ź Ś-go Jacka przy ulicy Freta, obchodził ró-
Pustem zupełnym przy wystawieniu Naj-

kę Zesłania Ducha Świętego. Słowo Boże tamże gło­
sił JX. kanonik,Wierzbicki.

Kościół zaś Ś go Kazimierza, na Nowem-Mieście, 
(Panien Sakramentek), obchodził dwoistą pamiątkę 
odpustem zupełnym, a mianowicie uroczystość Zesła­
nia Ducha Ś-go połączoną z uroczystością Ś tej We­
roniki. Słowo Boże tamże głosili: w czasie Summy 
JX. Ruszkicwicz, regens semiuarjum, zaś podczas 
Nieszporów JX. Leon Jungowski, a następnie odby­
ła się solenna procesja i udzielonem zostało obecnym 
błogosławieństwo Najświętszym Sakramentem.

W pierwsze święto również odbywał się odpust na 
cześć Ś go Jana Nepomucena w kościele S tej Anny 
na Krak.-Przedmieściu, gdzie Summę celebrował 
JX. Czepulewicz, w czasie której słowo Boże głosił 
JX. Słowikowski, a na chórze pod kierunkiem pana 
J. Stemborowicza miejscowego organisty wykonaną 
została msza Piotrowińska Moniuszki; kwartet na 
graduate „Boga-Rodzico Dziewico;u na Offertorium 
Ave-,Maria, duet Donizettcgo, na Benedictus zaś solo 
„O Święta Niebios Pani“ Beltiensa. Nieszpory odby­
ły się także uroczyście z towarzyszeniem instrumen­
tów połączonych ze śpiewem.

W poniedziałek świąteczny odbywał się w tymże 
kościele odpust kwartalny, S-tej Anny, w czasie 
którego Summę celebrował JX. Piotr Busiakiewicz, 
profesor instytutu ociemniałych a kazanie miał 
JX. Ponikowski.

— W kościele archikatedralnym i metropolitalnym 
celebrował Summę wpierwsze i drugie święto JX.Die- 
trych kanonik archikatedralny (jubilat), słowo zaś Bo­
że głosił w pierwsze święto JX. Jungowski profesor 
seminarjum, a w drugie JX. Karpiński wikarjusz 
kościoła Przemienienia Pańskiego.

W kościele Ś go Antoniego przy ulicy Senatorskiej 
podczas odpustu Ś go Jana Nepomucena, w zeszłą 
niedzielę, Summę celebrował JX. Jackowski, w cza­
sie której słowo Boże głosił JX. Krukowski. Uroczy­
ste Nieszpory i udzielenie błogosławieństwa Najświę­
tszym Sakramentem licznie zebranym pobożnym, 
zakończyło tenże odpust.

Z pozamiejskich kościołów wyróżniał się natłokiem 
pobożnych w pierwsze święto kościół czerniakowski, 
dokąd tłumy pobożnych tak z odleglejszych okolic 
jak i z Warszawy popłynęły.

W kościele tym bowiem rozpoczął się tegoż dnia od­
pust Ś-go Bonifacego męczennika, którego relikwie 
święte tamże spoczywają. _____

W kościele Ś-go Krzyża rozpoczął się w drugie 
święto odpust ku czci S-tej Felicyssymy, w czasie 
którego Summę i Nieszpory celebrował JX. Marmo, 
a słowo Boże głosił JX. Dydyński. Odpust ten odby­
wający się dwa dni, dziś ukończonym zostanie.

W kościele księży Kamedułów na Bielanach odby­
ło się w dniu wczorajszym, jako w drugie święto 
Zielonych-Swiątek, dla zebranego tamże tłumnie na­
rodu, przy wystawieniu Najświętszego Sakramentu, 
uroczyste jak corocznie, lecz nie odpustowe nabo­
żeństwo, jak to mylnie niektórzy podają.

— Jutro, w piątek i w sobotę, przypadają drugie 
w tym roku Suche dnie.

— W dniu 6 (18) maja, w uroczystość rocznicy 
urodzin Jego Cesarskiej Wysokości Wielkiego Księ­
cia Mikołaja Aleksandrowicza, odprawione zostało 
w cerkwi św. Marji Magdaleny na Pradze, o godzi­
nie 11-tej z rana, nabożeństwo solenne, w obecności 
władz wojskowych i cywilnych.

Takież nabożeństwa odprawione zostały w świą­
tyniach wszelkich innych wyzuań w Warszawie.

Wieczorem miasto było uilluminowane. (D. W.)

Telegramy Jego Cesarskiej Wysokości, Główno-do- 
wodzącego armją kaukazką.

I.
Z dnia 5 (77) maja.

Eskadra nieprzyjacielska wzmocniona 2 parostat­
kami zaczęła na nowo bombardować Suchum. Wię­
ksza część miasta spalona i zniszczona. Wojska na­
sze opuściły miasto i stanęły za rzeczką Madżara. 
W ostatnie dwa dnie zabitych z naszej strony 4 sze­
regowców i rannych 2.

Jenerał-adjutant Loris-Melikow donosi z obozu pod 
Gurdźibekiem, niedaleko Ardahanu:

Dziś d. 4 (16) maja, wzięto szturmem dwie prze­
dnie fortyfikacje Ardahanu na wzgórzach Geławczer- 
dyn, w tej liczbie fort Ełory-Ogły mający wielkie 
znaczenie.

Przeszłej nocy postawiliśmy 9 bateryj uzbrojonych 
40 działami. Nasza artylerja rozpoczęła ogień ogo- 
dzinie 8ej z rana i strzelała do 2ej po południu.

Działania jej zasługują na zupełną pochwałę; nie­
przyjacielskie działa w fortyfikacjach zostały zdemon­
towane, koszary zrujnowane i to właśnie przygotowa-

Z BIELAN.
tM •D1^e m* Jacek> Rto n*e ten wielki Jacek, 

h ckietn Inaty’ zwycza)ny. Gdybym był wielkim 
7 tuj znanoby mnie przynajmniej o tyle, o ile 
^lna a£adała rzeczy przykrych jakaś prowincjo- 
btifS‘5 __AI? że jestem tylko Jacusiem, więc 

V b'81^ W 8'vo’ra kąteczku (nie powiem w jakim, 
ty wszystko wydało) i—na tem koniec.

meS° życia za najznakomitszy wypadek 
XobJen>. żem się urodził jasnym blondynem, 
h e’zk e.Cnto jestem szatynem. Do piętnastego roku 
i 5t<in CtU na wsi i jak zapewniają ludzie starzy, 

awet chłopcem dość żwawym. Od czasu jednak 
I dyn ]Oslad^ w Warszawie, źwawość moja poszła 
[<ńamU|8' Chodzę skulony i siedzę skulony, — ape-

• ar^zo niaty> ado towarzystwa kobiet ocho- 

po: Ir.1111 mówią znajomi: „Zeń się Jacuś!..“ 
pięty]] ech 8ię pan Jacenty choć raz ożeni !u ale 

J> żeby ° ^.totoję z tego. Co mi po żonie?... chyba 
i! ty te- IUla^ Jednę zgryzotę więcej.
t^ie^ )^arszawie nie wiem dla czego człowiek 
^Saw„?n’k.a- Pókim b3'ł na wsi, to pamiętam, 
pk \v I? myślał trochę, a dziś i tego nie!... Czło- 
? "lice !Urfe Przepisuje, wdomu spi, a jak wyjdzie

Da t0 kołowacieje. Ścisk, zaduch,gwałt! Kurz 
. Oeiji,, °czy> płucami powietrza nie złapiesz...

^ieś w -111 ia kiedy wygrał na loterji, zaraz bym 
vyjechał, choćby na prowentowego pisarza.

Tambym i apetyt miał lepszy i humor inny i..* może- 
bym się ożenił?...

Nie komponuję nic — moi państwo złoci! Mówię 
tylko, że takim jak ja warszawskim szparagom, co 
to przez dziesięć lat rogatek nawet nie widzieli,— 
wieś potrzebna jest, jak — już nie wiem co i komu? 
Przekonałem się o tem sam na sobie, wyjechawszy 
onegdaj na Bielany.

Stało się to zupełnie przypadkowo, bo na Bielany 
nigdy mi się nie żądziło. Wszyscy znajomi mówili 
zawsze, że tam tylko tałałajstwo wędruje, no a z ta­
kimi mieszać się—żaden interes!

Ale w niedzielę wyszedłem na most, ażeby zoba­
czyć jak statki odchodzą. Na moście był tłum, a żem 
jest człek nizkiego wzrostu i wszyscy mi zasłaniali, 
więc myślę:

— Zejdę na dół!
I zeszedłem.
Do statku biegło bardzo wiele osób. Jakże mnie 

tedy potrącił jeden, drugi i setny więc patrzę... a ja 
już jestem przy budce.

— Pan chce biletu ? pyta ten, co w budce siedział 
i podaje mi bilet. Ja w Warszawie tom się już tak 
przyzwyczaił, że jak mi kto co daje — biorę. Więc 
i bilet wziąłem.

— Należy się 50 groszy — mówi ten z budki. 
Zrobiło mi się trochę markotno, ale że awantur nie 
lubię, więc — zapłaciłem 50 groszy.

I znowu ludzie idący do statku jak mnie wzięli 
szturgać, potrącać, tak ni ztąd ni zowąd stanąłem 
na mostku i myślę:

— Po djabła ja na Bielany?... Jechać.... czy nie 
je....
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się w kolumnie jen.-lejtenanta Dewela, który idąc 
z Olczeka odparł nieprzyjaciela po długiem ostrzeli­
waniu. Jenerał-lejtenant Dewel pierwszy zajął for­
tyfikacje na wzgórzach Geławczerdyńskicb; jako po­
moc przybyły bataljony: 131ejb-grenadjerskiego ery- 
wańskiego Jego Cesarskiej Mości i 53 piechotnego 
babińskiego J. C. W. W. K. Sergjusza Michałowicza 
pułku. Turcy, znacznie osłabieni w skutek ognia 
artyleryjskiego, nie zdecydowali bronić się w forty­
fikacjach.

Trofea nasze: 9 dział, znaczna ilość zapasów arty­
leryjskich, karabinów i ładunków. Straty nasze: 
w kolumnie jen.-lejtenanta Dewela zabitych 10 sze­
regowców, rannych 4 oficerów i 7 szeregowców; wko- 
lumnie jen.-lejtenanta Hejmana zabitych szeregow­
ców 4 i rannych 7. Straty nieprzyjaciela jeszcze nie­
wiadome, ale sądząc z trupów pozostawionych w for­
tyfikacjach, muszą być bardzo znaczne.

II.
Do Najjaśniejszego Pana.

— 7-go (19-go) maja. — Mam szczęście powinszo­
wać Waszej Cesarskiej Mości wzięcia Ardahanu; 
tylko co otrzymałem następującą depeszę od jenera- 
ła-adjutanta Lorys-Melikowa: Ardahan z przodowe- 
mi fortyfikacjami, fortecznemi bastjonami, 60-cioma 
działami ogromnemi zapasami a.tyleryjskiemi i ży- 
wnościowemi, obozem 14-stu bataljonów tureckich 
i z miastem — u stóp Waszej Cesarskiej Mości. 5-go 
maja od godziny 3 ciej do 6-tej wieczorem niezwykle 
celnemi pociskami naszej świetnej artylerji, atako­
wane bastjony zostały rozwalone; o godzinie 6-tej 
zdecydowałem się rozpocząć atak odsłoniętcmi sze­
regami erywańców, tyflisców, bakińców i saperów; 
nieprzyjaciel nie wytrzymał parcia i uciekł, pozosta­
wiwszy mnóstwo trupów; jazda ścigała go pomimo 
mroku; o godzinie 9-tej wieczorem wojska, przeszedł­
szy przez miasto i wszystkie fortyfikacje przy odgło­
sie chórów muzyki pułkowej „Boże Cesarza chrońu 
jdświętowała zwycięztwo; rossyjskie Cesarskie zna­
ki tkwią na bastjonach byłej tureckiej twierdzy. 
Strata nasza jeszcze nie obliczona dokładnie; w przy­
bliżeniu zabito nam 1 oficera i raniono 4; niższych 
stopni zabito około 50 i raniono około 180. Nie mogę 
dość nawychwalać odwagi i zręczności naszych mło­
dych żołnierzy, oraz energji naczelników i oficerów; 
bohaterem dnia był jenerał-lejtenant Hejman. Dziś 
w zajętych przez nasze wojska fortyfikacjach uro­
czyście odprawione zostanie nabożeństwo.

(Praw. Wiestnik).

Z OKOLIC TEATRU WOJNY.
Wkroczenie jednej dywizji rossyjskiej (jen. Allera) 

do Dobrudży, nie ulega już, jak się zdaje, wątpli­
wości.

Przeprawa nastąpiła między Braiłą a Maczynem, 
w pobliżu owej miejscowości Podbaszi, której nie 
można było znaleźć na żadnej mapie.

Poprzedził dywizję „przelotny oddział“ (corps vo­
lant) jen. Skobelewa, tego samegi co się dal poznać 
w Turkestanie. Odbywa on teraz rekonesanse 
w Dobrudży.

Najprzód wyprostowałem się, później podnio­
słem się z ławki i stanąłem na pokładzie—jak, 
grenadjer. Potem odetchnąłem tak głęboko, że 
aż mi trochę powietrza w kolana poszło. A w koń­
cu ogarnęła mnie taka radość, że chciałem skoczyć 
ze statku prosto w wodę, pewny będąc że utrzymam 
się na wierzchu jak korek. Ale żem miał nowy ka­
pelusz — nie skoczyłem, tylko oparłem jednę nogę 
na krawędzi statku jak Brutus!

— Jakie tu powietrze!... jakie tu powietrze zdrowe! 
zawołała panna Balbina.

Spojrzałem na tę panienkę. Co u kaduka! ona mi 
się zupełnie inną wydaje!... Jest wprawdzie szczu­
pła, ale czyż cnota musi koniecznie wyglądać jak sa­
dło?... Owszem, jej nawet z tem bardzo do twarzy!... 
Ma oczy błyszczące, włosy trochę zsunięte na czoło, 
a jak spojrzy na mnie, to dalibóg (tylko nie śmiejcie 
się państwo), aż mi w pięty idzie jej wejrzenie...

Wysiedliśmy naprzeciw drogi, która pod górę 
wiedzie. Ponieważ było błoto, więc Balcia zręcznie 
uniosła ogon sukni, a ja żałowałem tych czasów, 
kiedy to każdy błędny rycerz za damą swoją musiał 
ogon nosić. Cudowna istota, a jakie powietrze... aaff!..

— Woda świeża, zdrojowa! zawołało na raz kilka 
głosów.

Znajdowaliśmy się naprzeciw wodociągu, czyli— 
jak tu nazywają—zdroju. Chociaż chłopcy podający 
wodę nie mieli ani tak bardzo czystych rąk, ani zbyt 
czystego ubrania, nie mówiącjuż o dzbankach, likwor 
ten jednak był daleko lepszy aniżeli w Warszawie. 
Prawda, że nad bielańskim zdrojem nie poci sie ża­
den magistrat.

Na górze aż się gotowało. Jedni kręcili się doróż-

Jestto okolica bardzo mało dotąd znana i rozcią­
gająca się w formie półwyspu, między morzem Czar- 
nem a tą częścią Dunaju, która ma bieg południowo 
północny. Przed wojną krymską nikt prawie w Eu­
ropie nie słyszał o Dobrudży.

Półwysep ten łączą się z resztą Bulgarji, wązkim 
przesmykiem, którędy niegdyś Dunaj wpadał do 
morza, jeżeli nie cały to przynajmniej jednern ze 
swoich ujść.

Dosyć spojrzeć na mapę, żeby się przekonać, iż 
ta rzeka, po za Rasową, robi duży zakręt ku Gala- 
czowi, choć w prostym kierunku mogłaby prędzej 
połączyć się z morzem w pobliżu Kiustendże.

Jakoż według podania tak było w przeszłości, 
w dawnej, może przedhistorycznej przeszłości. Trzę­
sienie ziemi mogło nagle zmienić kierunek rzeki, 
podnosząc niziny a zniżając pagórki. Taki był za­
pewnie początek Dobrudży.

„Kraina ta, pisze dr. Allard, jest jednym ciągłym 
szeregiem falistych wyżyn, pooddzielanych niegłę- 
bokiemi dolinami i zakończonych zwykle urwisto, 
tak nad brzegami Dunaju, jak i nad morzem Czarnem.

„Jestto olbrzymi i dość żyzny step, prawie zupeł­
nie bez ludności stale osiadłej. Ludność pasterska, 
turecko-wołoska, jest tu także nieliczną.

Dawni rzymianie, bojąc się żeby barbarzyńcy nie 
mieli łatwego schronienia w tym odległym zakątku 
ich państwa, skorzystali z wklęsłej od południa smu­
gi gruntu i wznieśli tam jednę z owych linij fortyfi­
kacyjnych, które na całym Wschodzie naddunajskim 
zowią „wałami Trajana.“

Wszędzie zresztą nad brzegami bagnisk i na sto­
kach wzgórzy, widać ta szczątki murów, rowów, 
forty i obronne obozy.

Od Besz-Tepe (Pięciu Pagórków) Babadagu, aż 
do ujść rzeki, ciągnie się pasmo wyniosłości, pokry­
tych w części lasami.

Dobrudża była właśnie tym „dzikim krajem,“ tą 
„ziemią byperborejską," gdzie poeta Owidjusz, wy­
gnany z Rzymu, tęsknił za przepychem „miasta/ 
Mały port Tomis, miejsce jego zesłania, stał się po­
tem miastem Constantiana, dziś Kiustendże.

Błędnie utrzymują Rumunowie, gdy sądzą że Owi- 
djuszowe Tomis leżało w dzisiejszej Bessarabji, nie­
daleko Akermanu, nad jeziorem, które zowią lacul 
Ovidului. Inskrypcje znalezione przez inżyniera La- 
lanne w Kiustendże, rozstrzygają tę wątpliwość sta­
nowczo.

Lecz tradycja poetyczna nie wpłynie nic, co pra­
wda, na losy wojny.

Może na nie wpłynąć tylko niekorzystny układ 
gruntu Dobrudży, tudzież, w pewnym małym stopniu 
miasto Medżidie, jedynie ufortyfikowane cokolwiek 
na linji drogi żelaznej z Czernawody do Kiustendże.

Medżidie leży na miejscu dawnego Karasu, nad 
jeziorem Karasu, i powstało a raczej zmartwychwsta­
ło dopiero po wojnie 1855 r. Said pasza, guberna­
tor wilajetu dunajskiego, osiedlił tu zbiegłych z Kry­
mu tatarów i nadał ich kolonji miano Medżidie, na 
cześć ówczesnego sułtana.

Dziś jestto pierwszorzędna stacja kolei żelaznej i 
liczy 15 do 20 tysięcy mieszkańców.

O fortecłkacb położonych na północy Dobrudży, 

kami lub wózkami, inni na karuzelach albo młynach 
djabelskich, ubożsi—na własnych nogach. W lesie 
grały katarynki, we drzwiach kościelnych śpiewały 
dziady, a obok drzwi kościelnych — wtórowała im 
publiczność zdaje się, że po łacinie. Lecz i te pieśni 
musiały być pobożne, bo przecież pod kościołem świa­
towych nikt nie śpiewa. Przynajmniej takie było zda­
nie matki panny Balbiny.

Byłem wesół jak nigdy. Pierwszy raz od dwudzie­
stu lat widziałem prawdziwe dęby w lasku bielań­
skim, a po drugiej stronie Wisły prawdziwe wiejskie 
domki. Mój Boże! gdybym też kiedy mógł osiedlić 
się w chatce podobnej — naturalnie z moją najdroż­
szą Balbiną i jej szanowną matką, na którą rzuciłem 
w tej chwili spojrzenie—niedające się opisać. Wi­
docznie jednak zacna matrona wytlomaczj wszy so­
bie fałszywie mój rzut oka, odezwała się:

— Pan Jacenty pewnieby co zjadł?... Zaraz się 
to zrobi, tylko wstąpmy pierwej do kościoła.

Przychylne te słowa dobrej matki rozrzewniły 
mnie tak, że gdyśmy weszli do katakumb, chciałem 
schwycić pannę Balbinę za rękę i szepnąć jej do 
ucha:

— O jakżebym pragnął leżeć tu... obok pani!
Ale że było dużo ludzi, a ja jestem nieśmiały, więc 

poprawiłem sobie tylko krawata.
Przy kościółku widzieliśmy grób Staszica. Jest on 

podobno odświeżony i posiada niszę, w której stoi 
popiersie nieboszczyka. Staszic ma na głowie duży 
wianek, który mu aż oczy zasłania. Chciałem 
właśnie spytać, kto mu go włożył?... gdy nagle prze­
czytałem napis:

blizko Dunaju, t. j. o Maczynie, Isakczy 1 
saliśmy już dawniej. __ £

W Armenji wojska rossyjskie odniosły z'V( 
zająwszy twierdzę turecką Ardahan. 1 zi [ 
konał jenerał Dewel przy posiłkach z oa 
tralnego jen. Loris-Melikowa. . $

Turcy, z widocznym uszczerbkiem dla 
peracyj militarnych w Armenji, skierowują 
siły morzem Czarnem ku północy, staraj. f 
niecić powstanie między spółwyanawca® 
w Abchazji. Ztąd to poszły energiczne 
ty tureckiej na wybrzeżu powyżej Poti-

Jeżeli, czytelniku, weźmiesz przed sie zDaj 
rza Czarnego, i na wschodnim jego brzei? p 
głośny dzisiaj Batum, to w górę ku P*’*9 '’dz’ 
Batumu będziesz miał wybrzeże, na k 
cy głównie wymierzyli działa swoich sta »

Niedaleko od Batumu wpada do morza 
ujściu którego leży na południowym g|yji 
na północnym Biońsk. Bajeczna Kolchid j i 
tylko z miaz matów gorączkowych a 
flisu do Poti nie zdołałajej jeszcze dotąd W

Póki ta kolej nie rozgałęzi się albo d» 
naftę apszerońską, albo ku granicy Per8 rj/H1 
wieczny trakt karawanowy: Trapezunt-^ JK 
brys będzie miał większe od niej znacz°n* 
dlu azjatyckiego. . r j^J11

O jakie dwie mile wyżej od Poti 
niegdyś ważny punkt handlowy mingr®1^ 
brzeża, a jeszcze dalej po za tą osadą "Pw* 
rza Ingur, gdzie w r. 1855 Omer-pasza o8 
lądować i chwilowo dopiął tego celu. j0|)^

Im dalej ku północy, tem bardziej * 
brzeża staje sięgórzystszym. Występują/, F 
zoncie sylwetki Alp kaukazkich, ktou 
bladobłękitny szczyt śnieżny Elbrusu.

To Abchazja.
U południowego krańca dość rozleghJ ■ c 

miejscu starożytnej Dioscurias, leży 
rozmiarów.

To Suchum Kale.
Z powodu wygodnego położenia, przy8*/^ 

dej wojnie, a więc i w obecnej, jest P 
krwawych zapasów. ■

Dokoła niej i daleko w głąb lądu m,e 
kiesi, którzy sami zowią się Adige, a, 
ropy noszą różne miana, ‘ stosownie 
abchazów, osetyńców, szewsurów, luk 0 
na wschód—Czeczeńców. i

Są między nimi chrześcjanie, ale g 
muzułmanie. Przy końcu zeszłego stule°/j ji’ 
czeński Mansur wielu chrześcjan sk‘0lP 
ścia na islamizm. j

Główne miasto Abchazji jest Bam00^^' 
stolica książąt, z których ostatnim by*1 .
maszydze. .>8tr

Na wybrzeżu wznoszą się jeszcze 01 
da, Gełowińsk, Anapa. * aĄ

Oto główny teatr operacyjny floty 
usiłuje miejscami wysadzać na ląd 
wniej zbiegłych zRossji,żeby ci rożnie*-’8 r 
w dolinach Rionu, Inguru, u stóp ElbrU 
na Kaukazie.

-------
„Towarzystwo Hrubieszowskie 8 }i 

cielowi.“ vje
Rozumiem. Towarzystwo Hrubieszo" spf8 

oczy swemu założycielowi, ażeby w je$ 
wglądał.

Z kościoła poszliśmy nad Wisłę. 
cudowny widok!... Woda jak srebro, 9 (J 
drzewa... te chatki na drugim brzegj1”’ 
Balbina unosząca ogon swej sukni' 
i uczułem na powiekach łzy — us*J’8 9 v 
własnego serca. Więc i ja mam serce, J 
lasku bielański, o wodo...

Matka panny Balbiny usiadła z P,°boO 
wie i otworzyła koszyczek. Czegoś1’ 
ło?... Sztufada, ozór, strucelka, szyn* (, 
na i flakoniczek likieru!

— Przeczuwałyśmy, że pana ®Poję. jt 
nęła zachwycająca Balcia, rumienią0 "| 

*W Warszawie oprócz piwa nie uż'’’“'jit 
cej, ale tu — wśród wiekowych dę 
toczącą spienione fale, wypiłem ,cu
Nie dość na tem: zdawało mi się ,e)ra: jey 
niesłychany apetyt. Próbuję tedy -9tk0,lv,' 
gi i trzeci kawałek... zjadłem /sz;.ztid91 k 
szynki — znowu zjadłem... Próbuję iyl* 
ja podobnego mięsa nie kosztowało'1 .

— Gdyby się pan Jacenty °^eD’izień t:’ 
panny Balbiny, — jadałby pan c0 , 
so. Prawda że kokos?... .„aatu 1 njf

— Wściekła pieczeń!., odpow ńvby,/ 
w tej chwili oświadczyłbym się,pletli8 ,Lji 
miałem pełne usta sztufady, y_ juu»>9t r 
czyć w parę minut później, aie
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Teatr.
— Rossi grał wczoraj Otella.

’erwsze to wystąpienie słynnego włoskiego tra- 
njeaj głębokie na wszystkich pozostawiło wrażenie, 
«rtv • iednaR jeszcze dokładnego pojęcia o jego 

^tycznej indywidualności.
P*erwsze.i chwili trzeba było poczuć się pod 

ta; yvvem wielkiego talentu, który chwilami narzu- 
S1ę despotyczną potęgą, nic dozwalając rozumo- 

id^’ ani wrażeń krytycznej poddawać kontroli; gdy 
'le wszakże o zdanie sobie sprawy z natury tego 

Da okazuje się, że postać tragicznego murzy- 
s',’. n’e dostarcza jeszcze dostatecznego do takiego 

< u materjału.
i(]ę?^tyłia europejska wspominała o pierwiastku 

ainym wprowadzonym jakoby przez Rossego do 
vy*,rew panującym obecnie na scenie kierunkom, 

^’wiąstku tego nie dostrzegliśmy wcale.
ł>ył °8i* 'iCS* rea^8^ skończonym, co zresztą oddawna 
lyc° ,larakterystyczną cechą włoskiej sztuki drama- 
dj*nej; tylko że realizm znamienitego tragika nie 

°dbija się w plastyce zewnętrznej, w charakte- 
Jsłyce bi.Joguomji, w zaznaczaniu jaskrawości tem- 
J ’^ftientu boL'atcra! de raczej w wyświetlaniu przed 
pj^ua widza, proC**“ psychicznego nurtującego 
teajotu^ dziewiczą naturę OteuS. W grze artysty 

p J'm. n*-e jest ce*ein> łccz środkiem.
jąc .8l aie zapomina że jest murzynem, ale raefiu- 
Uą vv^aściwościami rasowemi, nie wysuwa ich 
tzk ,iC1^8z.y plan i różni się w tem o całe niebo od 

Ąfy Ira Aldridge’a.
J>e)Unr, g;e * jego naśladowcy pamiętali tylko o tem- 

iCnC*e—^ossi ma Prócz tego na uwadze chara- 
/'la tego gra jego wolna od kocich ruchów, od 
r°wych skoków, od ryków nieludzkich, więcej 

Me , y 0 człowieka kochającego aniżeli owście- 
Tak zastosowany realizm może nicza- 

kto *ó jaijegoś etnologa, ale zająć musi każdego 
l)rzychodzi do teatru po lekcje—antropologji. 
a llulzka, którą Rossi potrąca w wybuchach 

śle namiętności, uijeświadectwo o jego zmy-
w klatko ny]n ‘nie dozwalając}’"1 śceny zmieniać 
>oduja * [llCaazeryjną, i stanowi zarazdlP nić prze- 
W S)le ? śledzenia tej gry jednolitej a roslląCSJ 

Artv.eZ ROlnocy konwulsyjnych wstrząśnięć.
Z? &ry R°88ego w „Otellu" polega na prze 

kohat U11- doskonalej równowagi między zapędami 
6Stet erskiemi a instynktami zwierzęcemi i tworzy 
Wpe^CZny środek między romansowym Maurem da- 

rpla chrapiącym tygrysem nowej szkoły.
’Alton*« Rrawdopodobnie jest powód dla którego 
eie „| ”. Pojęty przez Rossego, budzi nie tylko zaje- 
Mel‘C.1 ^nipatję. W uczuciach tego murzyna, nie- 
rym nie °d naleciałości rasowych, jest grunt na któ- 
tywiP^ykają się ludzie wszystkich stref, wszystkich 
^kie jji: ’ailośc jego przemawia zrozumiałym ję- 
*kśra*Udo każdego serca bijącego pod najbielszą 
^SM^.,_Zazdrość jego zrozumie każdy, kto choć raz 
Jłórem mnie gwaHem częstowano. Wmo <pd,do l^ap

“T z,f'',1b.honiomy«b. Ona by;a'^ — jak dwa instytuty gtm d oświad- tzS Y’doeznie wzruszoną, a Ja.ch^“łem.
>lecz wyrazów jakoś dobrać m g 

t . l anuo Balbino 1 odezwałem się wres

Siwienia sio, jakby jej kto w... neto ■ 

- wL?ie >!■■■ T“y^i wiwi-»-> cW°- 
hk V oda 8W1®ża, zdrój o^ «• w

^».ia odwaga schowała ogon pod siebie. eciU 
Ha J anno Balbino 1 możebysmy się — P 

J°’ynie djabelskim?.. Pól P0™-’1’ atr7vl.
m . ,c pasuje! jcszczeby nas kto wyi A oąab 

wł® P°d I,ache‘’ zaPuscllls y * ” ‘
’• ' u zacząłem znowu: wista

RvnaU1! 8erce m°l° wzd<iło 81.c*’ jak ‘ o-dvbv wtei 
Powiedział coś prześlicznego, gy .y, , k VJh nie odezwała sie za nami katarynka i żydcK, 

%y mówił: ‘ ,. . .
kCnPTai',stwo delikatne!., mam ta/riecń karmelki J -

Mirse nie zdybie... Cetno... licho r..
WBodajcie rozjechali!., pomyślałem, ‘)dPro\pu 

^a.koszną Balbinę w inny; ^°“1®CQ1a : ‘ ,cze 
hz'' chciałem coś pięknego powiedzieć, al ) - ' 
tt,‘c.^.n' przeszkodziłi. Jacyś dwaj panowie J 

ch.(iieli podnieść z ziemi trzeciego Paaa’ ^ky 
MatkiSpi ’ że az Dad nim ż(iua Plakała. A P . .

aWo jm się dobrze; lecz nagle pan który ciągu ą

w życiu poczuł ukąszenie „potworu zzielonemi oczy­
ma karmiącego się własnym płodem.“ Całe fatalne 
powikłanie tej miłości i tej zazdrości—można bez po­
mocy zoologji tłomaczyć grą namiętności ludzkich 
spotęgowanych siłami przyrody do tragicznej kata­
strofy.

W wysnuwaniu wątka tych namiętności Rossi 
rzadko jest poetą, — ale zawsze okazuje się znako­
mitym psychologiem. Gra jego jest niemal dokony­
waną w obec widza analizą — dwie mianowicie sce­
ny: z Jagonem rozdmuchującym podejrzenia i z Des­
demona wstawiającą się za Cassiem śmiało nazwać 
można arcydziełami. Trzeba widzieć to stopniowanie, 
te przygotowania do ostatecznego wybuchu, ażeby 
wyobrazić sobie jaką rolę odegrać może na rozkaz 
wielkiego artysty jeden wyraz, jedno spojrzenie, 
jeden ruch krótki, urwany — jedna sekunda milcze­
nia.

Wyznajemy jednak, że przygotowaniom tym, nie 
odpowiada katastrofa aktu piątego. Całej scenie bra­
kowało podniosłej grozy: uduszenie Desdemony nie 
miało tej błyskawicznej szybkości, któraby zatarła 
nieestetyczny przybór śmierci: wyglądało to trochę 
na morderstwo na zimno spełnione.

Przypuszczamy, że Rossi w pojęciu swojem punkt 
ciężkości piątego aktu przeniósł na scenę po doko­
nanej zemście. Od chwili bowiem gdy w Otellu wziął 
górę pierwiastek ludzki, artysta miał szczytne mo­
menty:— płacz nad trupem Desdemony był rozdzie­
rający — śmierć bohatera nie odstręczała żadną re­
alną jaskrawością — w każdym szczególe znać było 
artystę — estetyka.

Jeżeli prawdą, jest że Otello należy do słabszych 
kreaćyj Rossego, — to następne występy obiecują 
prawdziwą ucztę artystyczną. Oczekujemy z niecier­
pliwością ‘Króla Leara" który ma być podobno try­
umfem znakomitego tragika.

Otoczenie Rossego mierne jest — panuje w niem 
jednak ensemble, w którym nie razi żadna ostateczna 
nieudolność. Ogół ma dwie ważne zalety: umie no­
sić kostiumy i gra bez suflera. Z pomiędzy wszyst­
kich, zasługuje na wyróżnienie Desdemona, która 
przyzwoicie się obok Otella przedstawia.

Stowarzyszenie wzajemnej pomocy SnWektów Hanillowyoi.
—«— Mniejsza lub większa sympatja łączy ogół 

z daną instytucją przeważnie na punkcie celu. Cel i 
zadanie, to dwa ważne węzły, które wiele stanowią 
o pomyślności pewnych dzieł bądź z szerokim bądź 
szczupłym zakresem. Pomoc wzajemna i to niekrę- 
powana przepisem wsparcia materjalnego, jest wła­
śnie tym sympatycznym celem, który życzliwie uspo­
sabia ogół do instytucji pod tem godłem powstałej.

Taką sympatją w pewnych sferach cieszy się sto­
warzyszenie wzajemnej pomocy subiektów handlo­
wych. Nie idzie jednak zatem, aby sympatja stano 
wiła o życzliwości:—kilkakroć zdarzyło się nam za­
znaczyć nieukontentowanie jednych, zarzut drugich, 
uwagi trzecich; sympatja wyrodziła zainteresowanie 

naprzód, upadł wąsami na ziemię, drugi pan — na 
wznak, a trzeci który leżał — już tak został.

Słońce schylało się ku zachodowi, aże miałem ser­
ce przepełnione nadludzkiemi uczuciami, zwróciłem 
się więc z panną Balbiną znową ku Wiśle. Tym ra­
zem los mi sprzyjał. Znalazłem miejsce ciche, ustron­
nej nad parowem. U dołu płynął zdroik, nad nami— 
śpiewał ptaszek... Panna Balbina stanęła jak posąg, 
zwróciwszy tęskne oczy ku niebu. Ach! jak byliśmy 
piękni oboje...

Dłużej już wytrzymać nie mogłem.
— Pani! krzyknąłem, chcąc upaść przed nią na 

kolana.
W tej chwili spojrzałem przed siebie i... moją od­

wagę, miłość, zapał — wszystko djabli wzięli.
W lasku bielańskim niepodobna się oświadczać. 

A jednak tu i tylko tu — czułem, że mogę być mał­
żonkiem ! Szkoda, że piękności gruntu nie odpowia­
dają świeżości tutejszego powietrza.

Wracaliśmy statkiem całą godzinę. Duszę mia­
łem rozkołysaną, alem był ciągle roztargniony. Na 
przeciw mnie stał municypalny pachołek, lękający 
się widocznie ażebym nie wpadł w wodę. Ja także 
nie mogłem spuścić oka z niego obawuając sie^ aby 
on podobnemu losowi nje uległ. A tymczasem panna 
Balbina napróżno oczekiwała moich oświadczyn!..

W połowie drogi, któremuś z podróżnych zrobiło 
się niedobrze; oparł biedak głowę na piersiach pa­
chołka i tak dojechał do mostu. Droga Balbino!., dla 
czegóż mnie nie zanudziło w tej chwili?.. Byłbym 
i ja oparł głowę na twojem łonie i — może już dziś 
stołowałbym się u was jako narzeczony!

Dziwna rzecz! Im bardziej zbliżaliśmy się do mia­
sta, tem osobliwsze zachodziły we wnie rewolucje. 
Najprzód nie podobał mi się pusty koszyk naszej 

się głębsze, a może była jednocześnie bodźcem do 
bardziej krytycznego badania,do obserwacji głębszej, 
bardziej pedantycznej, lecz zawsze mającej na celu 
dobro stowarzyszenia.

Cały ten krytyczny nastrój ogółu, objawia się prze- 
dewszystkicm na zebraniach ogólnych.

Tu zarząd zdaje co rok sprawę ze swych czynno­
ści, z tego co zrobił, co wydał, co wytworzył i co 
znosił; z tego, jakie są na przyszłość plany, jakie 
dzieła pozaczynane i jakim ostateczną nadano już 
formę. Przy tak więc obfitym materjalc, rozpoczyna 
się krytyka niezawsze słuszna, często złośliwą nace­
chowana zawiścią, zawsze jednak dowodząca do­
brych chęci. Szkoda tylko, że cały proces krytyko­
wać odbywa się w sposób nader głośny, prawie że 
hałaśliwy, w sposób, którego powstrzymać nie może 
ani dzwonek prezesa, ani pióro sprawozdawcy, gro­
miącego za każdym razem te nieporządki.

Sobotnie zebranie ogólne nie wiele różniło się od 
poprzednich. Przewodniczył mu jednomyślnie przez 
akklamację wybrany p. Adolf Peretz, przewodniczą­
cy w zarządzie. Na zebranie zgromadziło się 77 
członków, a więc */2 ogólnej ich liczby, wynoszącej 
218 w r. b. Po krótkiem zagajeniu posiedzenia, 
przewodniczący zaprosił na assesorów pp. Jakóba 
Beina i Izaaka Kramstiicka, jako członków honoro­
wych i Zygmunta Kempińskiego i Marcellego Roth- 
blatta jako rzeczywistych, na sekretarza zaś p. Sta­
nisława Barcińskiego. Po takiem zorganizowaniu 
posiedzenia, przewodniczący przystąpił do odczyta­
nia sprawozdania za rok zeszły.

Zasoby stowarzyszenia znacznie się umniejszyły. 
Jest to skutek niepomyślnego, jak motywuje spra­
wozdanie, składu okoliczności finansowych, które 
nic pozwoliły członkom zwrócić zaciągniętych poży­
czek, ztąd cyfra wierzytelności powiększyła się zna­
cznie. W roku z. udzielono pożyczek za rs. 737 kop. 
70, wsparć zaś bezpowrotnych za rs. 210. Skutkiem 
nieakuratności członków, musiano umorzyć rs. 392.

Stowarzyszenie w r. z. urządzało pogadanki nau­
kowo literackie i wieczorki muzyczne, gromadzące 
pokaźną liczbę członków. Niemniej, przychylając 
się do bardzo dawno podniesionej myśli, wytworzyło 
wykłady buchalterji, ściągające (za opłatą) dosyć 
pokaźne, lubo niestałe w liczbie, autytjrjum subie­
któw.

W dwóch tych kierunkach rozwijała się działal­
ność stowarzyszenia.

Dodać jeszcze należy, że po porozumieniu się z biu­
rem dla szukających pracy, subiekci handlowi, pozo­
stający bez zajęcia, za rekomendacją zarządu będą 
mogli znaleźć pomieszczenie przy pomocy tegoż biu-. 
ra. Tak więc: wsparcie materjalne, pomoc moralna, 
a nadto zapewnienie w pewnym stopniu zajęcia: oto 
cele, którym stowarzyszenie służyło. Czy godnie im 
odpowiadało? Trudno zaprzeczyć, jak i niezaprze- 
czyło zebranie ogólne, lubo uczyniło kilka zarzutów 
poważnych, dowodzących innego na rzeczy poglądu.

Pan Markuzy np. żądał odczytów publicznych. 
Pomimo wyjaśnień zarządu, że urządzenie takowych 

matki, a później ona sama. Potem 7-Stząłem sic lę­
kać rozbicia statku, a potem myśleć: czy istotnie 
małżeństwo jest etanem tak doskonałym?

Już między mostami — panna Balbina wydała mi 
się zbyt szczupłą. O kilkanaście kroków dalej usia­
dłem na ławce, a jeszcze dalej — skuliłem się jak 
zwykle.

Nareszcie, kiedyśmy już przybili do lądu, zdjąłem 
kapelusz i — ukłoniwszy się moim damom opuściłem 
statek. Nie mogłem patrzeć na Balbinę.

— Elegant! mruknęła rozgniewana matka. Mięso 
zeżarł, — wino wychlał, a teraz ani nas odprowa­
dza, ani nawet dziękuje!..

Ale gadanie jej nic mnie nie obchodziło. Zgięty 
w pałąk, zmęczony —- wlazłem między tłum, który 
mnie wepchnął na schody, potem ‘na Nowy-Zjazd, 
potem na Krakowskie... Pojutrze będę znowu refe­
raty przepisywał, a mogłem się ożenić!...“

Na tem kończy się pamiętnik pana Jacentego. 
Jest on potężnym argumentem przemawiającym za 
letniemi wycieczkami na wieś w ogóle, a na Bielany 
w szczególności. Opierając się na nim, ze swej stro­
ny postawię wnioski:

1° Aby ludzie młodzi jaknajczęściej używali świe­
żego powietrza — w towarzystwie panien na wy­
daniu.

25 Aby matki panien nigdy nie zapominały ’orać 
ze sobą ko zyków — dobrze zaopatrzonych w mię­
siwo i napoje.

3° Aby na Bielanach (rozumie się na koszt mia­
sta Warszawy) została oddzielona i ogrodzona pe­
wna część lasu wy łącznie dla zakochanych i — aby 
do zagrody tej nie puszczano ani kataryniarzy, ani 
chłopców z wodą, ani przekupniów, ani innej obo­
jętnej publiczności. Bolesław Brus.
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przechodzi jego siły, pomimo interpretacji tego wy­
rażenia, kilku członków wotowało za zdaniem ko­
legi. Akklamacja jednak przekonała, że większość 
członków, rozumiejących widocznie cały szereg na­
stręczających się tu trudności, oświadczyła się raczej 
za pogadankami natury prywatnej, niż za odczytami 
publicznemi.

Daleko słuszniejsze uwagi obejmowało przemówie­
nie pana Adolfa (Johna. Szło tu o rzeczy zasadnicze 
niemal. Pan Golin z godną zaznaczenia pracowito­
ścią, nagromadził cyfry statystyczne dowodzące: 
w jakiej liczbie wieczorki i wykłady nauk handlo­
wych, ściągały słuchaczy. Cyfry te — o ile są 
autentyczne trudno wiedzieć — do innych prowadzą 
rezultatów, niż jak to wynika ze sprawozdania. Pan 
C. dowodzi małego zainteresowania się owemi wy­
kładami, żąda zmiany niektórych punktów ustawy, 
zaznacza konieczność motywowania niektórych da­
nych, czego sprawozdanie nie zawiera, a nadto in­
terpeluje w przedmiocie corocznego wyboru zarządu, 
chociaż § 43 ustawy głosi, iż tylko trzecia część 
członków zarządu corocznej ulega zmianie.

Wreszcie żąda podniesienia składek miesięcznych 
o kop. 25, co znacznie powiększywszy fundusze sto­
warzyszenia znakomicie przy czy nieby się mogła do 
rozszerzenia koła jego działalności. Myśl tę popierali 
pp. Zygmunt Reichman i Ben. Hirsehband. Nie wie­
my atoli dla czego zarząd nie przyjął jej na uwagę 
i nawet nie poddał głosowaniu.

Te mniej więcej wnioski ze strony zebrania pole­
cono uwadze członków. Czy „polecenie" to odbywa­
ło się z tym spokojem i porządkiem, jakiego tu na 
źadnem zebraniu nie znany? Fakt mówi za siebie. 
Jakkolwiek każdy prawie mówca przyszedł na po­
siedzenie z gotowym już głosem, jakkolwiek odczy­
tał go bardzo pięknie i porządnie, to jednak wywią­
zana następnie dyskusja inaczej zupełnie usposobi’a 
zebranie, przypominając znane przy słowie o groma­
dzeniu się...

Żaden więc z wniosków nie przeszedł na korzyść 
inicjatorów. Zebranie zatwierdziło sprawozdanie za 
rok zeszły i dokonało wyboru: do zarządu i do „cząst­
kowego zebrania," pełniącego jednocześnie obowiąz­
ki komisji rewizyjnej, w przedmiocie której słyszeli­
śmy Lawet dosyć energiczną interpelację.

Rezultat wyborów do zarządu następujący: pp. 
Adolf Peretz (gł, 88), Leon Rosenbaum (gł. 78), Na­
tan Hirsehsobn (gł. 71), Ludwik Silberbaum (gł. 60), 
Seweryn Pik (gł. 45), J. D. Poznański (gł. 27), Leo­
pold Beuzef (gł. 26).

Posiedzenie ukończyło się o godzinie lP/4 wie­
czorem. ______________

WIADOMOŚCI MIEJSCOWE.
— Wczoraj około godziny trzeciej po południu 

jasny horyzont powlekły na raz czarne, ciężkie 
chmury.

Grzmoty rozpoczęły grać na swą ponurą nutę, ude­
rzył piorun jeden, drugi i trzeci i polał się deszcz tak 
silny, jakiego Warszawa dawno już nie widziała.

W przeciągu kwadransa połowa ulic naszego mia­
sta została zalaną — i komunikacja piesza zupełnie 
ustała.

Z różnych dzielnic donoszą nam reporterzy o przy­
padłościach ulewy. Oto co nam piszę jeden z nich 
z ulicy Mostowej.

„Jakwiadomo podulicą tą przechodzi kanał ścieko­
wy, jedna z głównych arteryj odprowadzających wo­
dę do Wisły.

Otóż woda nie mając widać dostatecznego odpły­
wu wydobyła się z kanału i pozalewała piwnice do­
mów, zwłaszcza niżej położonych.

Napór wody był tak gwałtowny, że w wielu miej­
scach z suteryn zamieszkałych przez ubogich ludzi 
powyrywała podłogi, poniszczyła i pounosiła sprzęty 
domowe.

Widzieliśmy np. jak w taki sposób straciła całą 
swą chudobę biedna maglarka.

Nawet magle nie zdołały pomimo obładowania ich 
ciężkie mi kamieniami oprzeć się naciskowi wody, 
która drzewo zupełnie rozniosła, tak, że biedna wła­
ścicielka magli straciła odrazu nie tylko swe mie­
nie, alo nawet i jedyny sposób do życia.

Podobnych wypadków lubo nie w takich rozmia­
rach, w tej okolicy miasta, zdarzyło się wczoraj 
kilka."

Inny znów donosi z Nowolipek.
„Połowa ulicy tej do Nalewek została zalaną. Wo­

da przedarła się prz; z bramy do podwórzy i piwnic 
domów z prawej stnny.

O przebyciu pieszo przestrzeni tej nie można było 
myśleć przeszło przez dwie godziny.

Ulica Długa od Bielańskiej ku Przejazdowi stałą 
pod wodą jeszcze około piątej. Woda sięgała do osi 
kołowych,"

Trzeci znów mówi krótko o zalaniu Siennej, Twar­
dej, Żelaznej i Pańskiej.

„Przeszło na stopę, pisze czwarty reporter— sięga­
ła woda na Brozowej i Dunaju.

Zdawało się, ze maty to strumyk górski o spienio­
nym grzbiecie, unoszący ze sobą różne przedmioty, 
przed chwilą z ulic porwane.

O komunikacji naturalnie nie było mowy. Zasko­
czeni w bramach w czasie ulewy, stać musieli po 
kilka godzin."

Podobno Ogród Saski, który w ostatnich dniach 
przepiękną przybierać począł postać, też nieco ucier­
piał.

Przeprawa przez Królewską była zupełnie niemo­
żliwą.

Z Marszałkowskiej na plac Saski, dostawano się 
Ogrodem lub Graniczną, Nowo Senatorską i V\ ierz- 
bową.

Miasto w porze tej nader ponury przedstawiało 
widok.

Pieszych na ulicach nie można było spotkać.
Gdzie niegdzie tylko po suchym pasku przesuwała 

się jakaś postać lub ktoś, komu pilno było w drogę, 
ruszał... zdjąwszy z nóg obuwie.

Dorożki uwalniające z przymusowego aresztu 
w bramach i sieniach, kazały sobie za ratunek słono 
płacie.

Kurs kosztował od dwóch złotych do rubla i dwóch 
nawet.

Ulewa ta zaskoczyła także warszawiaków, którzy 
zwabieni pogodą dnia poprzedniego, chcieli się i 
wczoraj oddawać uciechom w lasku przy kamedul- 
skiem ustroniu... Dzieje dnia tego całkowicie były 
różne od opowieści o losach niedzieli, które felietoni­
sta nasz głosi.

Chmury dawno już nadciągały. O godzinie blizko 
trzeciej, upadły pierwsze krople deszczu. Błyskawi­
ca rozdarła złotym pasem czarną oponę...

Zaimprowizowane ogniska rodzinne gasły, a tabo­
ry, zbrojne szańcem torebek i zawiniątek z zapasami 
żywności, w haniebnej ucieczce szukały środka oca­
lenia.

Tłum szukał dachu ., namioty z piwem były na­
pełnione do samego wierzchu...

W namiocie pani Wesołowskiej schwytano kilku
■ kieszonkowych złodziei, co korzystali z tłoku i ścisku.

Przytrzymano nawet na gorącym uczynku jakąś 
kobietę... Tłum sam jej doraźną wymierzył sprawie­
dliwość, a niebezpieczny to sędzia.

We drzwiach restauracji pani Izdebskiej, tuż obok 
kościoła, usadowiło się kilku młodych ludzi w bar­
dzo dobrym humorze...

Humor ich manifestował się wyrządzaniem ró­
żnych niegrzeczności kobietom, chroniącym się przed 
deszczem...

Deszęz zmniejszał się — pomimo to jednak padał 
ciągle... Czekano jeszcze, lecz w końcu zabrano się 
do odwrotu.

Na Czerniakowie też nie było wesoło!
Obszerna stajnia i zajazd nie mogły pomieścić tłu­

mów.
W kościele pomimo natłoku nie było żadnego wy­

padku.
Włościanie za furmanki drożyli się niegodziwie. 

Za dowiezienie do rogatek belwederskich kazali so­
bie płacić po kHka rubli.

Z Saskiej Kępy powrót przez Wisłę był cale 
śmiały.

O szkodach przez piorun wyrządzonych, które 
prawdopodobnie nastąpmy, dotąd nic nie wiemy.

= Dowiadujemy się, że ustawa nowego towarzy­
stwa pod nazwą „Ogrodu zoologicznego warszaw­
skiego"', ostatecznie już zatwierdzoną została,

Głównem jego celem,— aklimatyzacja, polepszę 
nie ras użytecznych zwierząt, rozpowszechnianie ich 

, w kraju, i t. d.
Towarzystwo może zakładać ogrody zoologiczne, 

i wodniki, i t. p.
, Założycielami towarzystwa jest kilkanaście wy­

bitniejszych osobistości tutejszego miasta.
Później podamy więcej szczegółów.

— Muzeum przemysłu i rolnictwa, urządza w m. 
maju, czerwcu i lipcu, kilka odczytów, mianowicie 
dla rolników o „chorobach roślin"; dla przemysłow­
ców zaś krótki kurs „cukrownictwa".— Odczyty od­
bywać się mają w lokalu Muzeum, a zjazd rolników 

[ na jarmark wełniany licznych zapewnie dostarczy 
; słuchaczy.

— Komisja drogi żelaznej nadwiślańskiej, w dniu 
15 b. m., przybyła do Lublina, nazajutrz zaś udała 
się do Trawnik. W dniu tym rozpoczęły się roboty 
około zjęcia mostu tymczasowego na rzeczce Kurów- 
ee, skutkiem czt go bieg pociągów między Iwangro- 
dem a Lublinem, na parę tygodni wstrzymanym zo­
stał.

— Na konferencję przedstawicieli dróg żelazny0 
odbyć się mającą w dniu 22 b. m. w Medjolanie, wy*1® 
legowany został ze strony dróg żel. war.-wied. i ’ 
hydg., starszy referent drogi, Karol Strasburger.

= W dniu 19 maja r. b. w sali hotelu Europejską 
go zebrało się sześćdziesięciu lekarzy, członków 
tejszego towarzystwa lekarskiego na wspólną w! ' 
czerzę w celu uczczenia zasług dra Stanisława A 
śmińskiego położonych dla tegoż towarzystwa.

Dr Kośmiński od lat siedmiu spełnia bezintei’°s 
wnie obowiązki bibliotekarza w towarzystwie le*a, 
skiem: jak zaś je spełnia dowodzą owocejego 
nej pracy.

Ułożył katalog kartkowy bogatego księgozbior, 
towarzystwa 7 000 dzieł wynoszącego, a nadto wyflf 
w obszernej książce: „Spis rzeczy zawartych 1 
tomach Pamiętnika Tow. Lekars. Warsz. za 
40 to letni."

Jest to więc dzieło bibliograficzne wymagaj6.c 
kilku lat pracy mozolnej.

Bez tego spisu z trudnością przychodziło odszak® 
nie jakiej ważnej wiadomości, zdobytej na polo kl'a" 
jowej medycyny przez światłych badaczy. . ka

Trudność ta odstręczającudi o^tej skarbnicy 
jest pamiętnik tutejszego tow. iekar., wyradzała 
wet obojętność do rzeczy swojskich.

To też podjęty przez d ra Kośmińs^iego trud 
mógł pozostać bez wrażenia a lloione przezeń 
na posiedzeniu tow. W 40 letnią rocznice wydaffU 
ctwa Pamiętnika lekars. skłoniło członków rzecz011 
go towarzystwa do oddania autorowi publicznie B 
leżnego hołdu.

Całe uznanie kolegów tak słusznie przypadaj^1’, 
w udziale d-wi Kośmińskiemu w sympatycznej P’A 
mowie wyraził prezes tow. dr Hoyer wznoszą0 „ 
cześć jego toast; nadto doręczając mu przy tej 
sobności bogato w srebro oprawny album, w któn 
zawarte zostały fotogramy członków towarzystw 
karskiego. j

Na albumietym umieszczono napis: „Stanisla^A 
Kośmińskiemu wdzięczni koledzy w dniu 19 
1877 roku."

Oprócz tego Towarzystwo przez usta doktora 
mera wyraziło podziękowanie małżonce doktora k 
śmińskiego, która pomocą swoja przyspieszył4 8'L. 
rządzenie kataru bibljoteki. Pani Kośmińskiej 
rowano wielkich rozmiarów bukiet. ijj

Na zakończenie wzmianki o sobotniej uroczj- 
winniśmy jeszcze przypomnieć czytelnikom, iż 
sze tow. lekars. założone zostało w r. 1820 p'erT. 
zaś tom Pamiętnika wyszedł w 1837 r. pod reda4^ 
doktorów Andrzeja Janikowskiego, Le-Bruna, 6° U 
Lea, Kohlera i Wilhelma Malcza — wszystkich “ 
już nie żyjących.

o
= Sesja oddziału Tanich Kuchen odbędz*6 ' 

dnia 23 b. m. pod prezydencją JW. Generała 
sa Kuchen tanich o godzinie 7- mej po poD" 
w gmachu Warszawskiego Towarzystwa Dobro01? o 
ności. Z powodu ważności dyskusji uprasza 
konieczne przybycie.

--------------- i-ij-
= Z niedzieli na poniedziałek, około godzinyAj, 

po północy pod Nr. 33 przy ulicy Grzybo«'sIt^r 
w browarze W-go Rejcha, w miejsca sobotnio-"0 
żaru, zapaliła się słoma. Wyruszył natycanii»st 
dział mirowski: lecz ogień został ugaszony prZŁ'2 
botników browaru.

=Wczoraj przy przedstawieniu „Otella", 
no układ sceniczny, co nawet w wielu miejs03 
dobre wyszło sztuce. ... Af

Pomiędzy innemi, w piątym akcie, w chW51^ gi? 
Otello ma wejść do komnaty Desdemony, roal°e 
grzmot, zwiastun burzy. . , jo

Jedna ze spektatorek przerażona tym hukle-*Afl' 
którego nie była przyzwyczajoną podpaś 
dnieli przedstawień tej tragedjj, pyta swe-?0 
siada. ' ^1-

— Co to ms, znaczyć?... to będzie coś stras^^JjA
E; nie,—odrzekł sąsiad,—to tylko gondola 

zajeżdża! ' *
W trzecim akcie Rossi grą swoją tak silne ^Jł4' 

wrażenie, iż musiano jednę czy dwie osób0 
łych, wynieść z auditorjnm. M

— Ruch żeglugi parowej do Bielan prz’z 1L1A' 
dwa dnie przedstawia się jak następuje. W "
lę pojechało dó Bielan osób 1 226, powróciło 
fizawy 415; w poniedziałek udało ńę do B*e’:‘“.Atiia 
a powróciłoztamtądl 780.—Ogółem tamickP0'') 9t°' 
statkach parowych przejechało 5921. 
sunkowo do lat poprzednich, przedstawia 
zmniejszanie. Podczas wczorajszej żeglugi PGjyd1 
fił się parostatkowi Andrzej wypadek, któ»y 
czas zdarzał się jedynie naszym doróżkoin,. op,iP’> 
szawskjm bruku... Koło statku, tuż pod Bi°
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by vl4 prawdziwą wygodę; chodzi tylko o to, aze- j 
jZ ®2*0, tani płace ae nie różniło się zbytecznie od | 

giełdowego. Wszystko w tym razie polega 
fi'dv’SUIt.''enn‘ utrzymujących kantor wymiany, 
L;z, kontrolowanie waluty zagranicznej według 
^Uein^ dziennych jest w tym wypadku bardzo tru- 

ikio} Y zeftzłą niedzielę odbyło się w zakrystji ko- 
fiiJa ygo Kazimierza, na Nowem-Mieście, o godzi- 
C^ tej po południu, doroczne ogólne zebranie człon­

ów ar<iY-bractWa i instytucji jalmużniczej, októrem 
mer8zZe ^czegól y dla braku miejsca w dzisiejszym nu- 

e~"Pozo8tawiamjr u*1 jutro.
Brb?LJut^. we środęlTmaja, w 6machu Pa,acu | 
^ystw-^r^1*3®0’ zbiera<^ będzie ofiary na r.7‘ecz. T^wa- j 
skiepY, v ze-'WGncg° Kryza, dyżurny członek . 
W .Komitetu pani Ilińska. Dziś na tenże cel 
der Ze samem miejscu przyjmuje ofiary pani Szwe-

ter^T Komunikacja pomiędzy Kronsztadem i Pe- I 
h8zy^.iem została otwartą. Po porcie krążą już 
***»^ tkie sjark^^zjunęłna^w^^______________

4*.3 »•
Jóief dniu 23 ni&ja, we środę, w 9 rocznicę śmierci ś. p. 
0<łprf* ®^włńskiej, b. Artystki teatrów warszawskich, 
śete]g^,'ona będzie Msza Ś-ta o godzinie 8-ej rano, w ko- 
logtaj Antoniego przy ulicy Senatorskiej, na które po- 
| ^atka z siostrami Życzliwych zaprasza. — 8005— 

hr g Odchodzącą w dniu 26 maja rocznicę śmierci ś. p. ; 
się *aaisława Szczęsnego Kossakowskiego, odbędzie ■ 
Diem vtUU 0 Kudz. iż-taj z rana, w kościele Przemie- ; 
^°teń ^aa8^’fc'g0, przy ulicy Miodowej, solenne żałobne Na- 
i Zn 1Stw°> na które zaprasza się Krewnych, Przyjaciół 

-7565- ' i
z dniu 11 (23) b. m., to jest w środę, o godzinie 8 ej j 
8-t^ w kościele Powązkowskim, odprawioną zostanie Maza 
8attt ?a dusze z familji Magdeleny Gawaieekiej, a to z le­
li ezl;i^1Xezj ni<is'dy Magdalenę G a wared ą uczynionego,— 
damia Ga'jZl'jr cmentarza interesowanych niniejszem zawis-

•u £ - 7997— j
’hist ■ ’ ,P’.Franciszek Skibicki, tajny radca, senator, oej> 
Ya ^ajw7’azego Dworu, kawaler orderów: Ś go Staniała- ' 
6y’ś,|tS'' Antiy, & go Włodzimierza i Orła białego, opatrzo- 
tyCje‘' S&1:ramentami, dziś o gvtWe .6-tej rano zakończył 

krótkiej lecz ciężkiej chorobie. Fo/OjUła rodzina , 
^rewny®h, Przyjaciół i Znajomych na Nabożeństwa ' 

te]j j ’ Dtdre odbywać s ę będą we środę, czwartek i pią- • 
Micy godziną JO i i 2 przy zwłokach, w domu przy 
botę j 0Wy'Swiat Nr 47, oraz na takież Nabożeństwo w so- 
<015 tla®°dz,iae Mtej rano, w kościele Ś-go Krzyża, po któ- 
ł>U Poprowadzenie zwłok z tegoż kościoła do gro

■J. aa cmentar-. powązkowski. —8033—
‘'et; 8 a*a ^zinnięka, panna po długiej i ciężkiej eho- 
4ioK|' ŚŚ Sakrimeatanr, przeżywszy la 19, prze-

du wieezaJ4''1’ Przestała thlńilja zaprasza krew- 
Mj?yjaeióf 1 bornych na żałobne w d.

rili?’)it'nia*p ńr°d? 0 £ndzinie 10-tej rano w kos.ee 
°hi i z t. ija.ns'f‘eKo i na wyprowaozenie zwłok w tynu3 ‘ 
•' P ' VIZ ^“ścioła o godzinie 6-tej po południu.

b. kapitan pułku gwardji strzel- 
e b' wojska polskiego, ozdobiony krzyżem legji

w skutek czego, spadło i pogrążyło się 
be,lJ.e- Koło wydobyto z wód i statek powrócił 
^eeznie do Warszawy...

^°8ied'*iltr0 0 Rodzime 4-tej po południu odbędzie się 
śiig8p n‘? koliegium kościelnego ewangelicko- 

urskiego z udziałem komitetu gminy.

ogrodzie Saskim przystąpiono do odnowie- 
Poste raczej zupełnego przerobienia dawnej studni. 
ZostaH Qek tęgich podających wodę przeniesiony 
*tiid ' ^mczasowo (K* noweJ elegancko wyglądającej 

Uł od strony Briihlowskiego pałacu.

Goszcząca obecnie w Warszawie trupa 
81ego składa się z dwudziestu czterech osób.

dowiadujemy się, że koncert p. Karescha, ocie- 
bie a nF° t?KM)ra? z powodów od niego niezależnych, 
W Ink r z^e s’ę jutro, ale w sobotę o 8-ej w wieczór 

kału resursy Obywatelskiej.

W Łodzi przedstawia obecnie trupa poznań- 
Po !Z ^Kikiem powodzeniem operetke Schobera p. t. 

•podróż po Warszawie".

<lniu 22-gim maja 1686 r., przybyli do War- 
a^y z Hiszpąnji księża Trynitarze.

U °d chwili wprowadzenia opłaty cła złotem, tuż 
bant- ’uorze celnej warszawskiej, kilku młodszych 
by j r(,JW otworzyło na prędce quasi kailtor wymia- 
tyjL . tarczając interesantom za pobraniem odpo- 
h0t.,eg° o5ta monetsrebrnychi złotych. Publiczność 
5j„rz®oująca wnosić opłatę w brzęczącej monecie, 
bv prawdziwą wygodę; chodzi tylko o to.

honorowej i medalem Ś-tej Heleny,—opatrzony ŚŚ. Sakra­
mentami, przeżywszy lat 92, zmarł w dniu 20 b. m., w 17 
dni po swojej żonie. Pozostała córka, zaprasza Krewnyeh, 
Przyjaciół i Znajomych, na żałobne Nabożeństwo we Środę, 
to jest 23, w kościele Ś-tej Anuy, o godzinie 10-tej odbyć 
się mające, oraz na wyprowadzenie zwłok w tymże dniu 
i z tegoż kościoła, o godzinie 4-tej po południu na cmen­
tarz Powązkowski. —8008—

j- Ś. p. Stanisław Skolaszewski, Towarzysz Sztuki 
Drukarskiej, po krótkiej i ciężkiej chorobie, opatrzony ŚŚ. 
Sakramentami, przeżywszy lat 26, w dniu 19 Maja 1877 r. 
przeniósł się do wieczności. Pozostała sisstra i familja 
zmarłego, zapraszają Krewnych, Przyjaciół i Kolegów, na 
wyprowadzenie zwłok w dniu 22 b. m., o godzinie ® po po­
łudniu, z kościoła Przemienienia Pańskiego przy ulicy Mio­
dowej, na Cmentarz Powązkowski odbyć się mające.

-j- Anna z Miilierów Zawadzka, wdowa, przeżywszy lat 
91, przeniosła się do wieczności w Tatarze pod Rawą, w dniu 
5 maja r. b. —7992—

f Wacio Wosatko, przeżywszy lat 5 i m-cy 8, w dniu 
20 b. m. po ciężkiej chorobie zmarła. Stroskani rodzice za­
praszają Krewnych, Znajomych i Przyjaciół, na wyprowa­
dzenie zwłok w dniu dzisiejszym z domu Nr 11, przy ulicy 
Mazowieckiej, na cmentarz Powąakowski. — 80z9 —

Przegląd polityczny.
Zdobycie i zniszczenie Suchumkaleh przez turków 

i zajęcie po kilkakrotnem natarciu Ardaganu przez 
wojska rossyjskie 17 go b.m. stanowią dwa ważniej­
sze fakta z ostatnich dni na teatrze wojny. Generał 
Lorys-Melików, który pospieszył osobiście do korpu­
su generała Dewela z pod Karsu, kierował sam tą 
operacją, mającą niemały wpływ na dalsze losy 
wojny w Armenii. Zdobycie Ardaganu otwiera dal­
szą i prostą linję działania ku Erzerum. Rossyjskie 
kolumny posuwające się od Ardaganu i Bajazidu za­
grozić mogą z czasem oba skrzydła korpusu Mukta- 
ra paszy pod Saganługiem przez co ułatwią także 
pozycję armii oblegającej Kars.

To ostatnie powodzenie zrównoważyło utratę Su- 
chumkalch, chociaż turcy ze swego zwycięztwa tak 
są żadowoleni, iż sułtanowi dzisiaj już dodali przydo­
mek „zwyciężkiego. “ Flota turecka stara się widocz­
nie na wybrzeżach azjatyckich poprawić sobie ze­
psutą reputację na Dunaju.

Telegramy petersburskie po raz drugi donoszą 
o stłumieniu powstania w wielkiej Czeeznie. Specjal­
ny korrespondent Pressy donosi z Tyflisu pod datą 
18-go maja, iż przywieziono tam zakutych w żelaza 
126 Czeczeńców, którzy brali udział w powstaniu.

'7 Kutaisa wysłano cztery bataljony z dwoma dzia­
łami do Abc£az'i przeciw powstańcom. Pułkownik 
Nurid z pomocą luunÓŚ?* mahometańskiej (!) rozbroił 
prawie całą małą Czecznę; w dotychczasowych po­
tyczkach zrabowano cztery wioski} dwie spalono do 
szczętu.

Korpus pod Karsem i Toprakale rekognoskuje da­
lej i ściąga rekwizycje żywności.

O działaniach wojennych na widowni naddunaj- 
skiej nie mamy ciekawych szczegółów.

Do Nat. Ztg. telegrafują z Bukaresztu pod datą 
20-go: „Przestrzeń od Reni pod Braiłą została ufor­
tyfikowaną i zaopatrzoną w baterje 24-funtowe, tak 
że przedarcie się turków na tej linji nie jest więcej 
zagrażającem. Wojska skoncentrowane u ujścia Du­
naju zaczynają się posuwać w górę rzeki zostawi­
wszy 7 pułków piechoty, 3 kawalerji, 11 kozaków, 
3 połowę baterje i batalion saperów. Poruszenia 
armii skierowane są ku Oltenicy, Simnicy i Giurge- 
wu. Nad górnym Dunajem ustawione wojska trzy­
mają się zawsze jeszcze kilka kilometrów od brzegu. 
Spodziewane odwiedziny Najjaśniejszego Pana w 
głównej kwaterze przypaść mają równo z rozpo­
częciem ważniejszych operacji i przekroczenia Du­
naju między 25-tym maja a 6 tym czerwca. Między 
Giurgewem, Simnicą a Turna Mugurelli stoi obecnie 
najmniej-80000.“

Dowodem, iż w wojskowych sferach tureckich 
przemyśliwają o zaczepności, jest wiadomość z Ru- 
szcznku przesłana 15 go do Pol. Cor.

Według niej miały się naprężyć stosunki między 
Abdul Kerymem a Achmed Ejubem-baszą z powodu, 
iż W Seraskieraćie nie ebeą żadną mia/ą zrodzić się 
na zajęcie zaczepnego stanowiska i przeniesienia te­
atru wojny po za Dunaj do Rumunji. Abdul-Kerym 
uważa taki plan za zbyt ryzykowny. Do porozumie­
nia się nie przyszło dotycmzas. Ru^zczuk, Turtukai 
i Hirąowę obwarowują tuny bezustannie.

W świecie dyplomatycznym zajmują sięgorąm po­
dróżą hr, Szuwalowa, której nadają znaczenie poli­
tyczne i zmianę gabinetu we Francji. Ministerjum 
ks.Broglie nie wieje zaufania budzi nie tylko w samym 
Paryżu, ale także i u niektórych mocarstw a szcze­
gólniej we Włoszech, jeżeli prawda, iż pan Cialdini 
pości 7’.,Gśki oświadczyć miał na wizycie u ex-preze- 
sa ministrów Simona! C’est donc la guerre av.ee l’Ita­
lie (Więc wojna » WMiamij.

Wiadomości telegraficzne.
— Bukareszt 16 go maja. Turcy próbowali zarzu­

cić most przez Dunaj pod Florentynem, na północo- 
wschod. od Widdyuia. Na Dunaju sehwy ciii oni 20 
statków. Rumunja w tej chwili ogłasza swą niepod­
ległość. (Nowostl.)

— Igryd 16-go maja. Surp-Aganes zajęty przez 
główne siły oddziału erywańskiego. (Bus. Mir.)

— Wiedeń 17-go W kołach dyplomatycznych
zapewniła, że pomiędzy Turcją i Grecją nastąpiło 
porozumienie, na zasadzie którego postanowiono ure- 

tgulowanie granic na korzyść Grecji.
— Konstantynopol 18-go maja. Oczekują tu przy­

bycia w czerwcu korpusu angielskiego; zjechało tu 
już mnóstwo oficerów angielskich, którzy formują 
plan dyslokacji korpusu okupacyjnego. Porta nie mo­
że wystawić więcej wojska nad 300000. Część kor­
pusu bagdadzkiego wyruszyła nad granicę perską 
pod pozorem utrzymania kordonu z powodu dżumy; 
lecz dżuma zupełnie ustała. (Now. Wremia.)

— Belgrad 19 go maja. Uzbrojenia dokonywają 
się ciągle. Mówią że ks. Milan mianował już naczel­
nika głównego sztabu, Alimpiczowi zaś powierzył do- 

. wództwo korpusu dryńskiego.
I — Bukareszt 19 go maja. Dunaj wzbiera, wsku- 
. tek wielkich deszczów.

Telegramy „Nowin.“
Paryż, 19 maja. Książę Decazes rozesłał w dniu 

: dzisiejszym telegrafem okólnik do przedstawicieli dy- 
, plomatycznych Francji za granicą, aby objaśnić ich 
! oznaczenie zmiany gabinetu na podstawie odezwy 
: Mac-Mahona do Decazes’a i messażu tegoż odczyta- 
; nego dziś w izbach: Prawica rojalistowska w Senacie 
; postanowiła w obec nowego gabinetu zachować po- 

■ stawę wyczekującą. Połączona lewica postanowiła 
i urzędników republikańskich zawezwać, aby nie żą- 
’ dali sami dymisji, ale wyczekiwali usunięcia z posa- 
i dy. Wszyscy posłowie mocarstw zagranicznych obecni 
< byli na posiedzeniu izby.
i Londyn, 19 maja. W okolicy Karsu panuje od 
! dwóch dni spokój. Rossyjanie wzmocnili pozycje, 
s Mussa-pasza z czerkiesami przybył do Erzerum.

Zuhdi Effendi wyższy urzędnik ministerstwa finan,- 
I sów przybył w specjalnej misji do Londynu. Wczo­

raj przyjechał tu z Paryża pełnomocną^ thana hasz- 
garskiego.

t , Giurgiewo, 19 maja. Oczekują tu lada chwila bom- 
! bardowania Giurgiewa.
j Ksnstantynopol, 19 maja. Posłowie Niemiec, Au- 

strji i Włoch odwiedzili wczoraj wielkiego wezyra 
i ministra spraw zagranicznych. Do rokowań poko­
jowych nie przywiązują tu żądnej wagi.

Warszatoa, d. 19 maja
Petersburg, 18 maja. Dodatek nadzwyczajny 

, Bus. Inwalida przj tacza wiadomości d- A 
o klęsce zbuntowanych Czeczeńcó^ pod Majurtu^m. 
Powstańcy chemii zrewo^wać mieszkańców wielkiej 
wsi czeczeńskiej, *wanej Szali) lecz natrafili na siln ' 
opor. Udciział pułkownika Nuryda przyszedł miesz-

• kancom czasowo z pomocą i znowu pobił powstań- 
, cow. Zaczęli uciekać i mieszkańcy ich gonili. Prze­

ciw ty m co się schronili do Czarbiłoj, wysłano mili-
i miejscową. Ze strony rosyjskiej’ kilku kozaków 
l odnięsio rany i jeden z wiernych rządowi mieszkań- 
; cow Szali. W głąb Czeczni i Dagestanu wysłane zo-
• stały wojska; Czecznia atoli jest uspokojoną prawie 

zupełnie, a w Dagestanie porządek nie był wcale za-
, kłócony.
i Petersburg, 19 maja. Twierdzenie Journal des d(- 
, bats jakoby Rossja odwołała się do innych wielkich 
; mocarstw dla wyjednania od nich protestu przeciwko 

ostatniej nocie lorda Derby, jest ogłoszona przez Aa. 
t Havas jako bezzasadna, z tym dodatkiem, że dobip- 
■ wolna niechęć mocarstw przyłączenia sie do noty an­

gielskiej zupełnie w tyra względzie wystarcza.
Petersburg, 20 maja. Z Aleksandropola 19 maja 

donoszą, że liczba dział zdobytych w Ardahanie wy­
nosi 73, a między niemi wiele z fabryki Kruppa do­
skonałej roboty. Profile 4 głównych fortyfikacyj 
okazały siębardzo wielkiemi. Liczba zabitych turków 
wynosi około 800.

! Petersburg, 21 maja. Praw. Wiest, piaze, że na ca­
łej długości naszych wybrzeży od przylądka Adlera 
do Oczemczyr, statki tureckie nie przestają bombar­
dować i palić spokojne i bezbronne wsie. W niektó­
rych punktach wysadzeni wychodźcy kankazcy sta- 

, rają się wzburzyć i zbuntować ludność achazką. Dla 
i zaradzenia temu wysłano wojska do Abhazji.
I Paryż, 19 maja. Donosi Moniteur universal, że po­

seł włoski, jenerał Ciałdyni, oświadczył księciu De- 
cazis, iż dane przezeń zapewnienia tud^eż jego po-
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terminem
9.26

107.90 -70

210

DIB ffiWfflffl.

o

1 e.
(2 dni) 
za 1 i. 
za 390 
za 150

Berlin a vista z
Londyn 3 mieś.
Paryż 8 dni
Wiedeń 8 dni

przy Nowym Zjeździe
Prysznice po kop 10 od osoby.
Półmilowe wanny zniżone do kop.

10 sztuk biletów abonamento­
wy eh rs 3 kop. 50. 100 sztuk bi-

— Dr Henryk Lewenstam od dnia 25 maja udzi®^. 
będzie porady lekarskiej w Ciechocinku, w 
niu swojem w domu dawniej Feldtara. I—3—

Papiery publiczne.

Obligi Skarbowe rs. 100 . 
4.% L. zast, 3 okr. ser. I i II 
5% L. z. nowe z r. 1869 duże

?i » >, j, male
Listy zast. m. War. serji I 

» ?5 >, serji II
Listy z. pi. Lodzi serji I i II 
4% Listy Likwidacyjne duże

„ „ małe
Bil. Banku Ces. ser. I, II i III 
Ros.Poż.Premjowa z r. 1864

„ „ z r. 1866
5°/0 Listy nastaw, ręssyiskiel

300 marek .
st.................
fr.................
fi. ... .

W e k s
krótkiem

115.
236’.
236.

Akcje i Obligacje.
Ake. wiel. tow. Ros. kol. żel. 

za rs. 120 ....
Ake. dr. żel. W- W.za rs. 100 
Ake.dr. żel. War.-B. rs. 100 
Ake. dr. żel. War. Tere-
Ake.dr. żel. F»' r -7° ■ ; -ncr.-Łodzkiej 
A- /LrirKU'Hand. wWai*. 
ake. Banku Dysk, w War. 
Ake. Banku Handl, w Łodzi 
Ake. W. Tow. ub. od ognia 
Ake. War. Tow. fabr. cukru 
Aek. T. fabr. cukru Józefów 
Ake. Dobrzel. T. fabr. cukru 
Ake. T. Lilpop Rau i Loew.

— Z początkiem maja, doktór Feliks Czerwij 
ski, przybył do Gleichenberga; mieszka w willi r® 
senhofen, i jak lat poprzednich, udziela porady 16 
karskiej. (1—1)__________ —7 983-^,;

Lhtó rami atep£ 10.0 w południe 
ciepła bLIG.O Barometr Odmiana.)

i Przy stacji drogi żelaznej Warszawsko Pe- ( 
te.rsbu-gekiej Szepietowo, do wyrajęcia

. w domu murowanym 10 sążni od stacji odle­
głym, w blizkośei la-u

i Mieszkanie
złożone z 3 eh pokoi i kuchni za rs. 130.— 

, Tamże stajnia na 6 koni i wczowna na jeden 
, powóz za rs. 50,-Czy mieszkanie będzie 
. wzięte na letnie czy na rok cały eena pczo-

staje niezmienioną w razie żądan‘a może być
! dodana % morga na < g ól i pas'ewnik dla ; 

k-owy. Wiadomość bdższa na miejscu, albo 
pocztą pod adresem właśeieiecla dób 8 ep’e- 
t>wo, _-£Q02_i_2

C
O .
Q lotó r ab. natnentowich rs. 30. 79 0 0
r. O 020 OO C

Letnie Mieszkam®
o 4 wiorsty od stacji Grodzisk D. Ż.
4 pokoje z kuchnią, obok obszernego ' 6j» 
staw dla kąpieli.— Codzienna koinuA 9 
z koleją. Wiadomość w składzie P»Łr |h 
galanterji B. BjRcwicza, Nowy Świat/' 

-7976—1—3

TEATR WIELKI.
Dziś: Faust. Jutro: Hamlet:

TEATR ROZMAITOŚCI.
Dziś: PrzlóS Ślubem Jutro Fałszywe 

Blaski. — Nieszczęśliwi. — Grzeszki 
Babuni.

Dopełnion 
tranząkęjć *

dztwa co do majątku Zukhaia oskarżonego o o' _ 
nie skarbu. W Bagdadzie panuje silna zaraza. > 
stantynopola donoszą, że każdy przypływający , 
tek przywozi wielu oficerów, kapitalistów, >*' ‘J. 
rów i turystów angielskich. Czynią wielkie p i 
gotowania do robót około obrony, przez r 
zycję zbierają się konie i najpotrzebniejsze 
ry. Pomimo przyrzeczenia danego Layardowi 
na wyspie Krecie urzędownie nic nie zapewn 
ztąd wzburzenie doszło do szczytu. Mnzułmani . 
bili jednego chrześcjanina. W Atenach z 
źródeł miano otrzymać zapewnienie Anglji, 1Z 
cja (?) niczego niepowinna się spodziewać od PoKJ,. 
ani od wojny. Wkrótce spodziewane są ważne 
padki.________________ __________ —«<

ulica Bielańska Nr 601, (w Hotelu Paryskim)
Ze względu na sezon wiosenny, zaopatrzyłem mój Magazyn w najmo­

dniejsze zagraniczne i krajowe materjały, na wSzelki rodzaj garderoby me«- 
kięj_ Wykonanie takowej w mojej pracowni wedle najświeższej mody, z do- 
kiadnem i eleganckiem wykończeniem, po cenach stosunkowo nader przzstep- 
nych, oto jedyna zasada, na której zakład opiera swe powodzenie.

Nadmieniam przy tem, iż w rzeczonym Magazynie, również starannie wy­
kończona, jest gotowa garderoba.

z uszanowaniem HITCH.
Bielańska Nr 601.

Potrzebną jest zaraz

Osoba Młocin
w rodzaju Bony, któraby - } udziel, $
czątków języków ^ziecfom f zupełnię 
Się niemi AdreB; u]iea Berga Nr 3, m^ 
■na 3. —7919-2-3^

— Doktor Malci, wzywany na konsnlium ? 'fl 
nieę, w dniu wczorajszym powrócił z Wiedoia> 
czem podaje się do wiadomości osób cierpiWgj. 
które tak z miasta, jak i z prowincji, zgłaszały 
podczas jego nieobecności w Warszawie.

1_3 — 8016-

wiorst. Z Bajazetu pod <1. 20 donoszą, że oddział tu­
recki, którymiał zamiar atakowania Bajazetu, cofnął 
się ku Wanowi.

Achałkałaki 20-go — Znowu zebrano 300 trupów, 
pomiędzy któremi jeńcy poznali naczelnika sztabu. 
Straty ze strony naszej sprawdzone, zabito oficerów 
7, raniono 9 a żołnierzy 385.

Wiedeń 22-gó — Correspondenz bureau dowiaduje 
się z pewnych źródeł, źe rząd księcia Karola wypo­
wiedział wojnę Turcji. Rola armji rumuńskiej, która 
się całkiem skoncentrowała w małej Wołoszczyznie, 
będzie jednakże czysto odporną.

Ateny 21-go — Zichy uspakaja Bortę co do posta­
wy Austrji, przecząc przymierza z Anglją i zapewnia 
że wyrzekła się zamiaru okupacji Bośnii dla obser­
wowania działań Rossji i interweniowania we wła­
ściwym czasie. Milczenie Reusa budzi niezadowol- 
nienie Porty a szczególniej Layarda, który nie prze- 
staje rządzić. Podniesiono znowu kwestję powołania 
napowrót Midhata. Wielkie wzburzenie wśród zago­
rzałych turków z powodu, źe Szeik ul-islam w piątek 
uroczyście ogłosił wojnę świętą, do której obowiąza 
ni są bez wyjątku wszyscy mahometanie. Kiklu arey 
fanatycznych ulemów wysłanych na Kaukaz podbu­
rzyło ludność mahometańską do rabowania kościołów 
i mordowania mieszkańców, którzy szukają schronie­
nia w ucieczce.

Zukai przypomina Izbom i interpeluje rząd, że 
ważne postanowienia jak zaciągnięcie pożyczki, po. 
wziętem było bez porady pąrlam*entu. Izba jedno­
głośnie uchwala wyprowadzenie skrupulatnego śle-

Ktoby życzył przygotować się przez czas 
wakacyjny, od początku Lipca do końca 
Września r. b., dla zdania

Wstępnego Egzaminu
do szkoły Politechnicznej Rygskiej, w języku 
wykładowym niemieckim, ten ma się zgłosić 
na ulicę Włodzimierską Nr 14, mie-zkania 8, 
dla bliższego porozumienia się —Tamże iest 
cały komplet rądlów koęSęn--^ miedzianych 
do Sprzedania. —7508—2— 3
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g AKCYJ.NYU 8
przy Nowym Zjeździe 2

W Środę dn>a 23 Maja.

Koncert Symfoniczny
Orkiestry Berlińskiej

pod dyrekcją

HERMANA

T LIE (IE
Pomiędzy innemi wykonane będą:

Uwertura Medea,“ Bargiela — Dan’e Ma­
cabre, poemat symfonieziy.— 8 »1<> nn. 4 wi>- 
lonczelle eto — Frithiof syn fonja H. H •fma- 
na.—Menuet z kwartetu smyczkowig‘> B e- 
eteriui.

Początek o g-. 7.—Wejśe‘e kop 30
W Czwartek

WielU Koncert
Koncert na wwlonazellę H. Deeherta.

»TWEMT
AlCl ' , na 1-rn piętrze, z umeblowaniem w a8»- 

rozolimskiej, składający się z 8 r-
żu i kuchni, do wynaję-ia od 1 Cze.r iD' 
na 5 miesięcy lub na rok jeden, może 
dana stajnia i wozownia; o waiunkat -j, 
wiedzieć się można: Ulica Rymaisk* 
u R-.ądcy domu. —7991—1*'

192.
71-
73.

102.a°

a kuponów od listów zastaw. 166% nowych 208% zastawnych m. Warszawy ser. I i II 70>%8 m. Łodzi 2^’ 
RiWnJl«wltlp^pnye * V Skarbowych 56%0 pożyczki prem. I-ej emisji 179% Ii-ej emjsji 95%. i(!

Monety Pohmperjały rs. 7.68 - 7.65 Sztuki dwudziestofrankowe rs. 7.39% - .- marki niemieckie rs. - kop- 46 
^wj^ty^nkeye rs. - kop. - dukaty, austryjaekie rs. 4 kop. 20.

136.95
9.28

111.52 1/2
167.70

Z końcem gicfbE- 
Żądano | Pła^

Dopełnione tranzakcje.
136.72 %-95; 137.10 ’

9.27

Zostanie w gabinecie i nadal zupełnie wystarczają do 
tego, żeby zapobiedz we Włoszech wszelkiemu zanie­
pokojeniu z powodu zmiany gabinetu francuzkiego. 
Włochy będą uważały tę zmianę jako wewnętrzną 
iedynie kwestję francuską.

Wiedeń, 19 maja. Telegram Polit. Corr. z Aten. 
„Myślą tu o utworzeniu ministerjum koalicyjnego 
pod Komundurosem lub Kanarisem, w którym to ga­
binecie Zaimis, Trikupis i Deligeorgis lub inni człon­
kowie ich frakcji otrzymaliby teki minister]alne. 
Rząd grecki, w skutek reklamacji posła tureckiego, 
kazał internować kilka uzbrojonych oddziałów, które 
chciały wkroczyć do pogranicznych prowincji tu­
reckich. K

Paryż, 20 maja. Pour. off. publikuje zmiany pre- 
fekturalne, obejmujące 62 nominacji, a w tej liczbie 
21 tranzlokacji i 41 dymissji pod rozmaitemi for­
mami.

Ateny, 20 maja. Grecy w prowincjach tureckich 
zamieszkali oświadczyli, iż żądają dla siebie takichźe 
samych praw, jakie nadane zostały słowianom, w prze­
ciwnym razie nie będą zważali na neutralność kró­
lestwa, ani na napomnienia i słuchać będą tylko gło­
su rozpaczy.

Bulmreszt, 18 maja, pociąg kolejowy z wojskiem 
zetknął się pod Piteszti z pociągiem towarowym. 
Siedm wagonów zgniecionych. Kilku żołnierzy zabi­
tych, wielu pokaleczonych. Jeden wyższy oficer miał 
umrzeć skutkiem poranienia.

Warseawa, dnia 20 maja.
Paryż, 19go maja. — Rząd postanowił drogami le- 

galnemi surowo karać wszelkie pisma i działania, 
mogące w błąd wprowadzić kraj co do zamiarów mar- 
szałka-prezydenta lub nasuwające domysł jakoby 
wynikiem postępowania Mac-Mahona miała byc woj­
na lub zamach stanu.

4teny, 19go maja. — Z Konstantynopola donoszą, 
że nń nalegania Layarda, Porta przyzwala na speł­
nienie żądań kreteńezyków, nadających im prawie 
zupełna autonomję. Gubernator Tessalji ściąga prze­
mocą podatki dla ocalenia cesarstwa. Mieszkańcy 
płacza na nadużycia administracji i wojsk. W osta­
tnich dniach pojawiły się proklamacje wzywające lud 
do ogólnego powstania przeciw tarkom.

Mte-ir' 19^° maja. — Komitet stronnictwa czynu 
rozwija’wieiK*1 działalność. Na czele jego stoi Leo­
nidas Bulgaris/ Nadęty tu znaczne transporty bro­
ni, której składy utworzone w ^yra, Mysso-
lungi i Argos. Przygotowują się demonstracje.

Warszawa, dniu 22 utaja.
Petersburg 22-go — Telegrafują z Soczi pod d. 19 

maja, że statki nieprzyjacielskie bombardują Adler. 
Z Igdyru pod d. 19 b. m. donoszą: Tergnkasow wy­
słał z Surp-Aganesa ku Bajazetowi oddział pod wo­
dzą Amiłachwarowa. otrzymawszy wiadomość o za­
miarze rozpoczęcia działań przeciw Bajazetowi. Od­
dział tegoż dnia przybył do miasta zrobiwszy 60

Jest do sprzedania j

300 s7Jtó rfoahi dębowej,; 
z inatei jłłii jak najsuchszego Wiadomość, 
uliei Obiźna przy zdioj’u Nr 2 novy, etróż 
«Skażę. -7827 - 2 -3

Zakład Naukowy Żeński 
Uiica Wspólna Nr 28, 

przyjmuje Uczennice tak przyeiiodnie jak Pen­
sjonarki, ręcząc za troskliwą opiekę i naukę.

Przełożona Joanna Jenike.
Tamże dowiedzieć się można o Nauczy­
cielce Polce, posiadającej języki: francuz- 
ki, iiiemieeiu4 muzykę, pragnącej wyjechać 

, na wieś na czas wakacji. —7993—i—3
Była Ochmistrzyni pensji wjższej, posiada­

jąca języki: pole., frane., rus., niem,, nauki 
klasyczne, poszukuje miejsca na Nau­
czycielkę na pensji lub w domu prywatnym. 
Wiadomość w Rekomendacji Nauczycielskiej 
C. Blumenthal, S to Krzyzka Nr 11. 7995

Jest do sprzedania na przeszło 12°/9, albo 
zamiany na folwark lub też na dom., bądź to 
w Warszawie, bądź na Pradze, 

obszerna nieruchomość
miejska, w Osadzie położonej, przy 4-eh głó­
wnych traktach, w pobliżu drogi żelaznej, 
składająca się z 2-eh domów murowanych 
piętrowych i oficyny drewnianej, ubezpieczo­
nych od ognia na przeszło 5,600 rs. Biiższa 

i wiadomość w Warszawie, w Kancelarji W. 
( Rejenta Markowskiego, Aliodcwa Nr 15 i 
t W Rawie, u b. Obrońcy Śąd. M. Janiszew- 
• skieg '. -8(06—1- 3

Dopełnion 
tranzakcje

Z końcem giełdy
Żądano Płacono

—, —. _
—. 95. _
92.35 92.55 92.25
92.30 92.50 92.20
—. 85.55 85.25
81.40 84.55 84.25
—. —. —
80.45 80.60 "-«r
80,25 80.40 80.10

• 96;—94 _ ,
*^‘1 190. 187.

187. 184.
164.50 164.10
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Od dnia 3 (15) Maja r. b. otwartą zisiała Apteka, zaopatrzona we wszelkie środki 
'■. J " , . ” . ’. ’ _ na sposób tatarski i wy-

stkfp Z ’SNwia sosnowego na kąpiele Rpwnież” przy Aptece mojej utrzymywane będą wszy­
ją mineralne naturalne wprost ze źródeł sprowadzane, które sprzedawane bę-

ków t.?arz^<i miejscowy 
r7,.> .a Produkta lecznic

Wody Mineralne Naturalne.
Skład Wód Mineralnych Naturalnych przy Aptece pod firmą Dra T. Heinrich 

■^.nomu Nr 473b, na rogu ulicy Wierzbowej i Senatorskiej istniejący, ma hcnor zawiahomić 
WBrny.e11 doktorów i Szanowną Publiczność, że w ciągu doi ostatnich zaopatrzony został 

Pr°st ze źródeł we wszystkie wody mineralne tegorocznego czerpania.
jajowe, Galicyjskie, Szlązkie, Czeskie, Austrjackie, 
Zgierskie, Niemieckie, Belgijskie i Francuzkie.

Razem z wodami nadeszły do składu następująoe artykuły z wód wyrabiase, jako to: 
*• Do kąpieli: Szlamy, Ługi, Błota, Wyciągi, Mydła i Sole.

czyst b’ ®° wewnętrznego użytku: Pas ylki i Sole, oraz Podpuszctka Reinertska i 
y i Kras mleczny do robienia serwatki.

pr Wskazówki o zachowaniu się przy kuracji wodami mineralnemi, broszury ze źródeł 
^tnie Ue 0 mineralnych, jak również Cenniki Wód wydają się na żądanie bez-

Szałlr Wo(Jy powyższe znajdują się na składzie w Aptece W-go Lerowskiego. ulica Mar- 
*»owska, w Instytucie Wód Mineralnych Sztucznych W-go Paneeram w Częstochowie i 

/ipteeę W-go Bryndzy w Kaliszu. ?—3 — 7654 —

a, w której także w

da mineralne naturałi
ł podług cenników Warszawskich.

:----- „ na n;oey zawartej ze mną umowy, nie przyjmuje żadnych obstalun-
rzyi ““ Pr°dukta lecznicze, albowiem mnie całkowitą eksp edycją tychże produktów powie- 

y ’ 1 takową prowadzę na sposób zagraniczny, a mianowicie:
gu . .Wody mineralne Ciechceitskie i Ług jodo-bronowy wysyłać będę w butelkach z kap- 

e'.1 etykietami, korki zaś opatrzone będą wypalonym ’ napisem „Zakład zdrojowy 
pu) |.lechocinku “ Zwracam przeto uwagę WW. PP. Doktorów, Aptekarzy i Szanownej 
•lain CZno^’ ze tenże ług i wody Ciechocińskie tylko w takiej formie ekspedjowane orygi- 
ad„ ®‘ E3 istotnie. Interesanci raczą wiec zamawiać wszelkie obstalunki. wprost pod moim 
—eSeni.—§t. Gębcayński, w Ciechocinku.3—3— 7592 —

SI. Peterstosta Falinta Tataiia
A. Miczry & Comp.

Nadesłała rozmaite gatunki prób tureckich Tytoniów i Papierosów do Składu Cy- 
^ar pod firmą M. Kiczorowski, ulica Wierzbowa vis a vis filarów Teatralnych i 

ao*e poltca Szanownej Publiczności, jako jedne z najlepszych.
Panom handlującym odstępije się stosowny rabat. 8—12 — 6634 —

WlM1NBB ALNB NATU8 ALftB.
źfzj Wszystkie wody objęte moim cennikiem, świeże, tegorocznego czerpania, od zarządów 

ae’ otrzymałem.
8zjaniy^’zem z wodami nadeszły wyrabiane z wód przetwory, jako to: Pastylki, sele, ługi, 

Wyj . ®r^Szury nadsyłane ze źródeł i przewodnik dla leczących się wodami, biorąeym wody 
uaje się bezpłatnie. Odstawa do dworców kolei na koszt apteki.

Właś iciel Apteki przy ulicy Nowy-Świat MTr 66, obok Or­
dynackiej.

^ 2-6 - 7871 - K. LILPOP.

ŚLEDZIE Mffi
-pieiwszego tegor. cztiego połowu 

®^adWin, Delikatesów i Towa- 
, rów Kolonjalnych 
wcep Lijewskieao i Spółki 

wpiost kościoła Ś-go Krzyża.
ó — 7875 —

mozdze pmme
Drz^c?^a Spirytusu i Drożdży, Niechcice 
ko/in tacJ' K°lei Żel. Waraz.-Wiedeń. Gorz- 
* dw*\errzedaj8 Drożdże Prasowane 
®ach °Cb gatunkach, po nader nizkich ce- 
Oów’i.naco zwraca się szczególną uwagę Pa-

Ta^ndlujweh-
roWe®że do sprzedania 20 eentnarów wybe- 

Wiadomość w Fabryce
S'aw,- ladz’e głównym Drożdży w War- 

3 5? Przy U'*°Y Długiej Nr 32.
^^- 7509 — E. Stiller.

IS"."" ■ czjii WziT" 
Joren. ®°zDa na różne towary wyrobu kra- 
kowan 'ub zagranicznego, a to na umiar- 
®eii v Proeent. Bliższą wiadomość na miej- 
W □w°l'?ie Nr 4, między godziną 12 a 2 ^jdnie. Stróż wskaże. ±7397-3-3

Istniejący XIsty rok 

Instjt. Pneumatjczno-Leczniczy 
Nowy-Świat Nr 34 (Foksal) 

Dra WiuceDteio Brodo wskiejo. 
otwarty codziennie oprócz Świąt od 
godz. 9 rano do 2’/2 po południu. 
Ścieśnione powietrze, zastosowane na cały 

organizm, w przyrządach na ten cel zbudo­
wanych, ułatwia oddychanie, krążenie krwi i 
odżywianie organizmu, a zatem nie da się za­
stąpić innym środkem w dusznościach 
(asthma) tak nerwowych jak i powsta­
łych z rozdęcia płuc, w chronicz­
nych zapaleniach krtani, oskrzeli 

i (bronchitis), płuc i wyiięlrach opluć- 
; nych. Szczególnie zaiecam ścieśnione po­

wietrze przy usposobieniu do suchot.
Oprócz tego środek ten z wielkiem powo­

dzi niem używałem w bladaczce bezkrwi 
stości, w nerwowych cierpieniach 
powstałych z ogólnego osłabienia 
a równie też w głuchocie i kokluszu.

3—12______________ — 6686 —

OPALINE "
tak nazwana woda amerykańska i balsam 
nadzwyczaj skuteczna na opaleniznę, niszczy 
piegi, wyrzuty, plamy żółte, czerwone i ude 
likatnia bardzo płeć. Dostanie takowej przy 
ilicy Alekoandrja Nr 14, u pani Szwarcer. ' 

12—12 — 3402 -

Jest do sprzedania „Kredens 
8łaniP°Wi’ na orzech politurowany, w dobrym 
Warp’.. ‘’‘■dniej wielkości, za rs. 30 Plac 
^oina »' < IJniu Nr 14, mieszkania 6 Wid-ńeć 
»d 5 j11 od 9 do 12 godziny i wieczorem

Q°6. -7971-2-3

SUKkN
damskich, podług metody rzeczywiście fran- 
cuzkiej, wyucza bez żadnych szumnych prze­
chwałek, z całą sumiennością w 14 lekcjach 
Kostecka w pracowni swej pod Nrem 10 przy 
ulicy Niecałej, w podwórzu po prawej stro­
nie na dole. —7990 -1—6

aąr lecznica dla chorych przychodzących. 'W 
Aówy-Śwlat Nr 67 (wprost Ordynackiego). Przyjmują w niej następujący lekarza 
sd 9‘/i—10*/i Dr Piotrowski codziennie oprócz soboty z chor, szczęk i zębów.
, 10—11 Dr T. Hering codzien z ehor.wewn: specjalnie płuc i gardła (laryngoskopia). 
, 11—12 Dr J. Diehl (ordyn. szpit. S go Łazarza) codziennie z chorobami weneryczne­

mu We wtorki i soboty od 10—11 wyłącznie dla kobiet i dzieci.
c 11—12 Dr B. Ghrostowski (assyst. klin, dyagn. przy Uniw.) codziennie i chorobami 

wewnętrznemi, z zastosowaniem leczenia wodą (hydroterapja).
, 12— 1 Dr Taczanowski w poniedziałki i piątki z chorobami uszów. 
s 12— 1 Dr J. Talko (okul.Okr. Warsz.) codzień prócz świąt z chorobami oczów.
, 12— 1 Dr ®S. Brunner (właśe. Instyt chorób nerw.) we wtorki i czwartki i chora- 

bami wewnętrznemi specjalnie nerwowemi z zastosowaniem elektryczności; — 
w środy i soboty z chorobami organów moczopłciowyeh męzkieh.

, 1 — 2 Dr J. Szczygielski codziennie z chorobami kobieeemi.
, 1 — 2 Dr Al. Hertz w poniedziałki, środy, piątki i niedziele, z chorobami wewnę­

trznemi dorosłych i dzieei.
, 2 — 3 Dr Zawadzki (st. ord, Szp. Ujazdów.) codzieńie prócz soboty z chor, zewnętrz
, 2 — 3 Dr T. Żera (ordyn. kl. Uniw. w Szp. Ś-go Łazarza) we wtorki, piątki i nie­

dziele z chorobami skóry.
, 3 — 4 Dr A. Wolff we wtorki, środy, piątki i soboty z chorob. wewnętrz.

W Lecznicy odbywa się: rewizja mamek z udzielaniem świadectw, szczepienie ospy 
zehronnej. Opłata za poradę 25 kopiejek. 3—12 — 7534 —

MEPBAKTYKOWAME TANIO!
Oryginalne MASZYNY do szycia Pollacka i 

Schmidta.
Główny Skład Mebli giętych fabryki krajowej 

Wojciechów.
PRIDZYŚSKI, TRYŁ8KI i $p. Miodowa 2.

15-50 — 6183 —

Wyprzedaż zupełna po cenie kosztu.
Magazyn Ubiorów Męzkieh 

WŁADYSŁAWA SARNECKIEGO, 
egzystujący przy rogu ulicy Bielańskiej i Długiej, mam zaszczyt powiadomić 
Szanownych PP. Klijentów, iż z duiem 1-go Lipca będzie przeniesiony na 1 sze 
piętro w tym samym domu, gdzie polecam się modnem krojem i eleganckiem 
wykończeniem, z tej przyczyny wszystką garderobę świeżą na obecny sezon 
wykonana, wvprzedaje po cenie kesrtu —Z uszanowaniem W. Sarnecki.

Nr 20/577, róg Bielańskiej i Długiej.

Wyprzedaż zupełna po cenie kosztu.
-7156-5—6

PRACOWRIA
Sukien i Okryć damskich

&N. W. przy ulicy Podwale Nr 3, pałac 
yzmańskieh, drugie’piętro, po nad Fryzje­

rem, przyjmuje wszelkie orstalunki na roboty 
w zakres tualety damskiej wchodzące, jako- 
też i bieliznę po cenach umiarkowanych.

-7804-2-6

LOKOMOBILE
i stojące

Machiny parowe kotłami.
jak również

Tokarnie różiej lkośoi.
Wier tamie ręczne i parowe 

Heblarnia żelaza ‘drze-
oraz

Maszyny Pomocnicze 
wszelki go rodzaju 

są zawsze na Składzie

H. SOMYA
w WARS ZA WIE

ulica Marszałkowska Nr 41.
9—0 ________ - 4949 —

Wlffi, PIÓRA I LIŚCIE
PARYZK1E,

tanie na grossy, dostać można przy ulicy 
Marszałkowskiej, Nr 38, mieszkania 2 gi, od 
frontu, na dole. 4—6 —7138 —

FARtóOLM W
damskie,

w znacznym wyborze i w różnych kolorach, 
ostatniej mody, po cenach przystępnych, 

w Sklepie
B. Griidigera.
Ulica Graniczna Nr 16 sklepu 

-7388 -4-6

. Są doumiesrezenia:

Nauczycielki, Nauczyciele, 
Kcrrepetytorzy Bony.

Rekomendacja Nowy-Świat Nr 53.—M. S. 
____________________  -6516-3-3 

Do sprzedania 

całe urządzenie sklepowe, 
mianowicie pięć szzf. dwa bufety i trzy ga- 

! blotki Wiadomość w Magazynie Wiedeńskim 
' przy ulicy Miodowej Nr 6. -7855 -2—6

' A.:oxr

SMIWA BAUMANN
przy ulicy Elektoralnej Nr 5 

(naprzeciw Banku).
kiiadssedit świeży frnaapart: 

CEMENTU Portland Angiel.,
Robirns et Comp. w Londy­
nie.

CEGŁY i GLINY ogniotrwałej. 
KOKSU i WĘGLI kamien­

nych i kowalskich, oraz 
TEKTUR Y smołowcow e i 

BLACHY żelaznej do krycia 
dachów. 8625

j Śledzie pocztowe 
I pierwszego połowu, nadeszły do handlu 

Stefana Dobrycz et Comp.
_______________________—7778—3—3

Z powodu zmiany miesz­
kania, są na sprzedaż:

Żardinicrki dwie, Stolik z blatem z marmu­
ru różowego, Kozetka składana, Szafeezka na 
cygara, Etażerka i Kosz ic trzciny, Łóżko 
jesionowe, Obrazr—odbicia Towarzystwa Za­
chęty Sztak Pięknych, Lampy, Serwety go­
belinowe, Poduezin kanwowe, Dywan duży 
perski. Dywan wojłok nu mały pokeik. Chmiel­
na Nr 9, 1 sze piętro, codziennie widzieć mo- 

I żna od 9 do 12 rano i kupić można te przed.- 
| miota za mierną cenę. —7865—1—2.

7

4

13393663



8
Wyszedł z druku i jest do naby­

cia we wszystkich Księgarniach

Rocznik Urzędowy
(w Języku rossyjskim wydany), 

obejmujący szczegółowo Spis Urzędników Kró­
lestwa, wszystkich Władz bez wyjątku tak 
cywilnych jak i wojskowych, w ostatnich 
czasach ułożony.—Cena egzemplarza rs. 1,— 
z przesyłką rs. 1 kop. 25. -7062—10—0

wyjeżdżająca do Ciechocinka, pragnie 
wziąć kilkoro dzieci od 7 do 15 lat na kura­
cją—Język francuzki i muzyka, mogą być 
nie zaniedbane. Wiadomość, ulica Złota Nr 23, 
mieszkania 10, od godz. 10—4 po południu.

—7966 -1—3

OSOBA
płei żeńskiej, w średnim * ieku, udająca się 
na kurację do Ciechocinka, mogłaby przy­
jąć kilka panienek z zapewnieniem jak 
najtroskiwszej opieki. Wiadomość przy ulicy 
A’eksandrja Nr 17, stróż wskaże. 
_____________ -8001-1-3

Potrzebną jest zaraz 

Bona Francuzka 
na wyjazd na wieś, do dziewczynki sześcio­
letniej. Wiadomość, Nowolipie Ńr 1, u wła­
ściciela, od godziny 2 do 4 po południu.

Potrzebną jest
NAUCZYCIELKA

Polka, posiadająca języki: francuzki, niemiec­
ki, ruski i nauki klasyczne. Retiektantki ze- 
ehcą się zgłosić od godziny 3 po południu na 
ulicę Leszno Nr 66, pierwsza sień w podwó­
rzu na lewo. —7998—1—3

Poszukuje się
rodowitej francuzki do konwersacji dla 15-le- 
tniej panienki podezai miesięcy letnich do 
Wilanowa za stół, mieszkanie i pranie. Wia­
domość przy ulicy Nowolipie Nr 1. mieszka­
nia Nr 10, drugie piętro. —7973—1—2

Potrzebny jest 

UCZEŃ 
do Cukierni na Lesznie Nr 28, w wieku lat 
13—14, dobrej konduity, którenby dobrze czy­
tać. pisać i rachować potrafił, pierwszeństwo 
mają z prowincj’. —7965—1—3
MT Mr 32 Ulica Długa Nr 32. "W 

w domu zwanym Potkańskieh 

Wyprzedaż Win Bordeaux 
białych i czerwonych, tudzież 

WIN REŃSKICH, 
pochodzących z jednej z najznaczniejszych i 
najstarszych piwnie w Warszawie; po cenach 
nizkieh, dotąd u nas niepraktykowaayeb. » po 
ręczeniem za dobroć.

Hordfiaurx czerwonw.

oraz różnych win Szampańskich.
1—6—7994

St. Julien.......................... butelka hop. 40
Chateaus Margaux........ »! 50

. Lafitte............ D 60
Portwein............................ 75

Bordeaux fete®®.
Sautemcs.......................... butelka kop. 50
Haut Sauternes ------- - . 60
Chateaux d'Yquem.......... w 75

Reński®.
Ueisenheimer.................... butelka kop. 50
Johaonisberger................ n 60
Rum Jamaica butelka... rs. 1 rt —

/□CXXXXXXXXXXXXXXXXXXft 
Surw. Nowy-ŚwiatKrI0.S 
x Numer 10- X
X Dota olejny parterowy zogro- X 
X dem składający się z 9-eiu Pokoi, X 
X Przedpokoju, Kuchni,Piwnie, Gćr, St»j- X 
X ni, Wo.owni i ianemi zabudowaniami, X 
X do naięcia od 1 Lipca r. b. Wiadomość X 
X u Rządcy. 1-6 — 7998 — x 
v: cxxxxxxxxxxxxxxxxxxv 

Da wynajęcia od Ś go Jana

Oficyna murowana
na Pradze, ulica Ząbkowska Nr 218, składa­
jąca się z lokalu miiszkalnego na 1 m pię­
trze i 2-cIi składów na dole, zdatnych na 
zakład fabryczny lub przemy?łowy. Wiado­
mość na miejsc?. —7939—1—3

tfj'
wsi Marki,

ł

Zgubiony został

nagrodę powyższą otrzyma;
W Drukarni „Kurjera Warszawskiego/*—Piać Teatralny Nr 473 (nowy 5.)

4K
i

XU 1 ii U /J £1 11 II X Jkj 
składające się z dwóch stancji i komórek, 
oraz dwóch stancji, komórki i wozowni, są 
do wynajęcia od 1-go Lipea 1877 r. Wiado­
mość u Rządcy domu Nr 2—3/2874 a, b, przy 
ulicy Ordynackiej. —7962—1—3

Przedpokój i Kuchnia. Twarda Nr 14, przy
Marjańskiej. 1—3 — 8017 —

Ważna wiadomość.
Jest do sprzedania Maszyna do Szycia 

Ho wego i kilkanaście par obuwia damskiego 
za bardzo nizką cenę. Wiadomość w Fabryce 
Patasoli, przy ulicy Nowy Świat, pod Nr 56. 

1-2 — 7967 —

składające s:ę z 5-u, 6-u lub więcej pokojów 
z przedpok jami, kuchu ami, wodociągami, 
zlewem’, balkonem i ittnemi wygodami, od 
frontu, są do wynajęcia od 1 Lipea r. b., po 
zupełnem odnowienie. Sto-Krzyzka Nr 17.— 
Potrzebna jert tu także d-bra posadzka.

—7922—2—6

Nagrody rs-h 

W dniu 3 (15) Maja,
i letkę, złożoną z 4-ch obrąeze fjain> 

jaiiyu* klamerką, wysadzaną 1 tur'; - kiami, dwa riędy pereł, «
Łaskawy znalazca raczy °v«ai» *> <> * 
Marszałkowską Nr 61, mie^7 I

Jest do sprzedania

Lust r o T r e m o, 
słupek marmurowy, Biurko mahoniowe i Toa 
leta z umywalnią, Nowy Świat Nr 8 u Tapi­
cera “ —7957—1—3

Trzy Pokoje, 
przedpokój i kuchnia z wodociągiem i zlewem 
na parterze w domu Nr 6 przy ulicy Moko­
towskiej do wynajęcia od 1 Lipca.

—7977—1—3

fAŻKA WMOIOSC DLA SZAMB! PUBLICZNOŚĆ!, 
na ©®®€hq wlosemay i letni

Jest do sprzedania z wolnej ręki

Nieruchomość
Nr 60/2338 3., p-zy ulicy Pawiej w Warsza­
wie położona. Wiadomość na. miejscu u wla- 
ścieielji. —7981—1—U

Propinacja
do wypuszczenia od 1-go Lipea. Wiadomość, 
Kantor Kurjera, Podwale Nr 3.

—7937—1—3

Fortepian palis.ndro»y, o 7 oktawach, 
z całym blatem metaloweni, prawie jak nowy, 
oraz Fortepian o 6 i pół oktawach, bardzo 
dobn; Fortepian o 6 oktawach, bardzo do­
bry, ceny bardzo przystępne. — Przyjmuje 
wszelkie reparacje Fortepianów i Pianin 
z różnego rodzaju mechanikami, oraz stroje­
nia takowych. Ul ca Krakowskie- Przedmie­
ście Nr 2, wprost Kooernikc, w fabryce br- 
topiaaów A. Daniszewskiego.

— 7974—1—3

MIESZKANIE
z meblami,

na letnie mifsiąt.e od 1 Czerwca r. b trzy 
lub cztery pozuje przedpokój i kuchnia.— 
Zielony Plac, pierwsze piętro Nr 10 domu, 
mieszkania 7. g-2 — 7731 —

Żądane jest

Mieszkanie,
iokoi złożo-

Jarmark la WbIię 
w Toruniu, 

odbędzie się we Środę dnia 13 i we Czwartek 
dnia 14 Czerwca r. b.

Izba handlowa obwodu Toruńskiego. 
—7979-1-2

LetDie Mieszkania.
W Rudzie GuzowskieJ, w pobliżu Ban- 

hofu D.ogi Wiedeńskiej; z meblami lub bez; 
z wszelkiemi dogodnościami. Szwajcar Bank 
hofu bliżej wskaże. —7707—1—6

za powyższą nagrodą L—

PierścioJi^y
znaleziony, można odebrać przy ,;ch. > 
nej Nr 13, na dole, u pp.

do sprzedania w każdym czasie.—8004—1—3 

Z powodu wyjazdu są do sprzedania za 
przystępną cenę
4 konie? 2 dorożki, 3 sanek, 9 wo­

zów, 3 furmańskich sani,
oraz rozmaita uprząż, ulica Tamka Nr 11 
nowy, mieszkania Nr 18. —7987—1—1

LQKA1> 
frontowy na 1 m piętrze, składają'-’! 
pokoi, przedpokoju i kuchni, j®Btc jat«f? 
cia od każdego czasu, przy ulicy (ta 
w domu W go Piotrowskiego Nr ’ 
wy). Wiadomość w tymże domu * _L 
fabryki luster. —

Przy Alei Jerozolimskiej Nr 3, J1 
cia od 1 Lipca, na pierwszem p’5trz ’ l 
dzielnemi schodami

APAETAW
zł żony z 11 pokoi, może być 
dwa lokale. —

Dwa lub trzy Pokoje 
umeblowane do odnajęcia, w domu naprzeciw 
ogrodu Krasińskich, bardzo dogodne na czas 
kuracji wodami miaeralnemi. Warunki bar­
dzo przystępne. Nalewki Nr 3 nowy, 2 piętro, 
wejście z bramy, stróż wskaże —8000—1—3

Są de sprzedania: I
Lustro wielkie w złoconjch ramach, Zegar • 
złocony pod kloszem i Sztychy histo ■ 
ryezne do salonu w ozdobnych ramach, ' 
wiadomość, ulica Nowy-Świat Ńr 72, miesz- i 
kania 9 —7982—1—1

GARDEROBY MĘZKiEJ
PREIS OURAOT: ,

g&k Paiia wtawnae od ra. £C do 26; Safe Faits 'etale od 
SSarnttury caarns tuiurkewc od S3 do 32; Geenftnrw eiarae 
rs. 25 do 32; Ssrnliury letnie żakietowe od rs. 24 do 23; Garnitury Ig 
nr® różne żakiet od rs. 3Ś4 do 32; Garnitury kortowe marynarkowe od «• , 
d® 26; Pslta Angielskie d» stanu od rs- £7 do 2S; Felis Angielkie 
»d rs. £2? do 3f>; Barki z nięprsem&kslnego sukna od re. fiS do 22; 
ssarkl myśliwskie od rs. 8 do RE; Surtbl do konnej jardy sd rs. 8 do 83;s? 
froki dubeltowe od rs. S3 do 22; Ranna ubiory c-d re. 14 do 83;
różnego gatunku ed rs. 5 do 8; Mezulsslfel aksamitne od is. E do Ej 
calk! estuesscwe od rs 4 do 5: Plassaae deszMochronne £» rói&s ceny-

Obecni® w Warszawie, Senatorska Nr 88.
Z tmanowanieni, SÓ.ET, Krawiec x Wiedni**

50 ~Q — 3976

» 
t
i

kuehn'*’

W

Jest do wynajęcia

Letnie Mieszkanie, 
składające się z kuchni pokoju i altany, na 
Koszykach za Fabryką „Union.“ w ogrodzie 
Antoniego Babickiego, Nr 19/1758b.— 7956— 

Letnie Mieszkania 
do wynajęcia w Willi Młceińskiej na wzgó­
rza nad Wisłą, tuż za Bielanami na 5 wier- 

śc e za rogatką Marymoncką.
Dwa domki murowane, złożone z 5 do 7 

pokoi parterowych i 3 do 5 pokoików m&n- 
sirdowych i dworek drewniany, wynajmują 
się w całości lub częeiami. Do kaź lego dom- 
ku może być na żądanie dodana stajnia, wo­
zownia i komórka.

Stary cienisty psrk i łazienka na Wiśle 
do użytku lokatorów, tamże do wynajęcia 
dwa ogrody owocowe z gruntem lub bez 
gruntu.

Wiadomość bliższa na miejscu u zarządza­
jącego willą, lub w Warszawie, ulica Prze­
chodnia Nr 3, u Rządcy domu. 7476-3—3

umeblowane z trzech lub wii
ne w pobliżu Saskiego Ogrodu *lub w Aleach. 
Wiadomość w Paryzkim Hotelu N5 58.

1-2 — 8019 —
Za rs. 420 lub 460

—---------- — oba>*aoparkaniony owocowy i warzywny, gj < 
z pokojem o dwóch oknach, za rS’ 
cale lato, oraz Pokoik w ogcódku. 
kwartalnie, może być z meblami J » 
także jest pół pokoiku do odaajvr 
jednej osoby, z meblami. Wiadoo/U^ie. 
Paryzki, lewa oficyna, gdzie znak Of .

____________ —7954-^g>X! 

Letnie mieszka^0, 
jest do wynajęcia we _ ___ _
mi Ząbkowskiemi, pół godziny jazdy- 
mość na miejscu u Propinatora.

■ ............ u .i ■ —

Do wynajęcia od 8 Lipea r. b., “ 
trze, widok na ogrody,

Pięć Pokoi „ 
obszernych, dwa przedpokoje, ktiehn’’’ 
ca, komórka, rocznie rs. 470. ?
sypialny, kuchnia etc, rocznie r,-.'jy’lilb 
deptak może być wynajęty na f 
urządzenie.jakiej fabryki. Wiado®0; jjr' 
rogu ulic Żelaznej i Krochmalnej P° j 
u właściciela. —7504—

Trzy Pokoje, 
z meblami i kuchnią do wynajęć** { M 
letni od 8 Lipca do 8 Październik**,; tf/? 
domu Nr 15 Miodowa. Wiado®-; #i( 
w oficynie lewej na dole, pierwsze pr 
daszkiem, w godziiach od 12 do •’ <> , 
dnie. —

_____________________________________________________________ Ąo3B0iieH0 ĘeHaypoB) Bapmasa 10 22)
.Rcćaktor Wacław Ssyznancwraki. — Wydawca Gustaw Gabat.hncr. Patrz ®

Życzących przyjąć na siebie obowiązek

Stołowania Oficerów i urzą­
dzenia bufetu na czas obo- 
77 VJV uPra8Za Się rgłofiić dla zawarcia 
4v«¥y, kontraktu do półkowej kancelarji 
w Marymoncie. —7999—1—2

Z powodu wyjzzdu jest do sprzedania 

FORTEPIAN 
nowy, wiedeńskiej fabryki Prombergera, Me­
ble, Lustro, Samowarek, Rolety, Suknie i in­
ne sprzęty gospodarskie. Ulica Hoża Nr 7, 
drugie piętro. —7980-1 -3

Przy ulicy Żelaznej Nr 28, drugi dem od 
rogu Chłodnej, są 

Do sprzedania za przystępną cenę jedna

Pawica i dwóch Pawi.
Wiadomość na Pradze przy ulicy Dębowej 
pod Nrem 107. —7859—1—6

W Bazarze Stowarzyszenia Merkury na 
Tłomackiem, złożono do sprzedania

Prysznic pokojowy 
fabryki Mintra, nowy, oraz Wannę do ką­
pieli nasiadowej. —7981—1—1

Z powołu wyjazdu, jest do odstąpienia 

Skład Mydła i Świec, 
w miejscu korzystnem i wyrobionem. Adres 
uprasza się złożyć w Red. Kur. Warsz. pod 
lit J. E. G. —7978—1 - 3

czarny, a w nim 26 rubli i kwit ® 
z fabryki Kraszewskiego. Sumie.a|L u 
raczy oddać tę zgubę właścici**1' rZy Z 
Ęufemji K, w domu pod Nr 
Żelaznej, na parterze zamieszk*'eJ’;e, 
dą rs. 5, jeżeli takowej żądać^ 

Nagrodyrś^
W Niędzielę, wieczorem, w j



~ »YalDZltVnlVj VU UUUUUJ U'llUOlUIJ, V ■■ vj *v. ^.^.w -“—.7
Jó i<ui» *jW zamiar przystąpić do licytacji, obowiązani są w terminie wyżbj wskazanym 
klifi*’ dnia 23 Maja (4 Czerwca) do godziny1 12 w południe, Złożyć w Radzie Miejskiej de- 
t!tto2^naP’8ana podług wzoru niżej zamieszczonego, bez poprawek i podskrobań, w zapie- 1

Potrzebny jest

Książka flo Nabożeństwa Ma Kobiet
poświęcona Czci i Chwale

Są do sprzedania Lustra w złoconych rzeźbio­
nych ramach, orzech machoń i owalne lustra 
złocone, hajśi " ' 
sole złocone

Żądaną jest

Wspólniczka,
do prowadzenia Pensji 4-ro klasowej. Wia­
domość w Redakcji Kurjera Warszawskiego 
pod lit. K. K. —7609—3 -3

przez Autorkę książek: Głos duszy, 
Ogień miłości i innych.

Cena egzemplarza rs. 1 kop. 50,—na papierze 
welinowym ozdobiona chromolitografią rs. 2,— 
w oprawie rs. 2 kop. 50, rs. 3, rs. 3 kop. 50, 

rs. 4 do rs. 19, stosownie do oprany.
Sprzedaje się we wszystkich Księgarniach

Michał Gliictstau, Wydawca.
Ulica Nowy-Świat Nr 55.

BANDAŻE
rypturowe, pępkowe i brzuszne opaski, są go­
towe i na miarę wykonywują się, jak na naj - 
cięższe ruptury.—Gorsety na plecowe na- i 
rośla i t. d.—Damom sama właścicielka usku­
teczniać się obowiązuje. W. Droese. 
Ulica Królewska N. 23, mieszkania 58), W Tivoli.

- -6191—5—6

z francuzką konwersacją, świeżo przybyły, 
pragnie udzielać języka włoskiego i steno- 
grafjl. Wiadomość.1 Krakówskie-Przfedinie- 
scie Nr 17,! w Rekomendacji Nauczycielskiej 
■S? Masłowskiej. —7798—2—3i 

Molonja do sprzedania, • 
około 3 włÓK gleby żytniej, przy samej pra­
wie kolei Terespłlskiej,’ od przystanku Ce- 1 
głów wiorst 3, z bardzo dobrym domem jnie- z 
szkalnynr i innemi zabudowami. Wiadomość 
bliższa, Marszałkowska Nr 6/1701 lii. E, 
mieszkania Nr 11. —7722 | $—6

, Kaucji rs. 7500.
Jest od S g« Jana r. b do wypożyczenia 

na hypotekę dóbr ziemskich rs 7500 Wy­
pożyczający gospodarował dotąd na własnym, 
niemałym majątuu, a teraz stuka posady 
Rządcy lub Administratora większych dóbr, 
z kaucją lub przypożyezką Mógłby także 
przijąć posadę urzędnika biurowego, jakiego 
zakładu przemysłowego, Język polski i nię 
miecki posiada dokładnie. Oferty listownie 
w Włocławku: poste restante, lit. M. L, lub 
do Ferdynanda Rańkowskiego, Tłomaekie 
Nr 9. ' -7295-5—8

Uczeń Gimnazjum,
życzy sobie udzielać korrepetycje lub’przygo­
towywać do niższych klas gimnazjum choć­
by na wsi. Adressa proszę zostawiać w Re-- 
dakeyi Kurjera Warszawskiego pod lit. X. Y.

—7850—3—3.

STOLARZ
uzdolniony w swojej śitńce, a pracujący przez 
lat kilka’ w jednej z renomowanych fabryk 
Jana Simlera, podejmuje się obecnie odna­
wiania mebli i szpanowania posa­
dzek; na co posiada chlubne świadectwa. 
Wiadomość, ulica Wielka Nr 13, mieszk. 75. •

• ____________ —7630—2r-2 , _ ;

Człowiek
< Uii«. Bn I *• y ”1r*B;a składać w Red. 

\ po,i at. r. k. Nr 2.
—7920—2—2

wysoko wyksztsłcona, posiadająca gruntow­
nie język franeuzki, niemiecki i wyższą mu­
zyko, życzy sobie przyjąć zaraz nrejsee w po­
rządnym domu do towarzystwa, zarządu, po­
dróży lab op eki nad niezbyt drobnemi dzieć­
mi. Wiadomość w Warszawie w domu Nr43, 
przy ulicy (Modnej u Szwajcara lub w Dy - 
Stylami Parowej F Męjer w Lodzi

—7842—2—3

>a DorJoA0 natychmiastowego umie- 
b N? U PlaeKamilli Mier- 
V* Wg irVltr>a4,ły * Senatir- 
V Po^S^^jł -Nauczyciel- 
V?^8^ ‘’prócz obcychjęzy-
I) ^eeJt^Wfe °J,niu rrŁ-uzyŁ? ’ ńpiew — 

®®”trsytankiem wy- 
zatnnjnj„ Niemki i Szwajcarki, 

nieaia na stałe i na godziny!
-7877-2-2

WREKOMENDACJI 

S. Masłowskiej, 
są do umieszczenia Francuzki ze znajomo­
ścią innych języków i muzyki, Niemki, 
Polki z rozmaiłem wykształceniem Nau­
czyciele rozmaitego stopnia, na stałe i na 
godziny. Krakowskie-Przedmieśeie Nr 17.

—7799—2—3

Młody Człowiek, 
obeznany z prowadzeniem książek i władają 
cy językiem niemieckim, poszukuje natych­
miastowego zatrudnienia w fabryce lub kan­
torze. Rrflektanei zeehcą się łaskawie zgło­
sić pod lit D. W.doRedakcji Kurjera Warsz.

—7824-2-2

FRANCUZKA
młoda, świeżo przybyła, z niemieckim języ­
kiem i dyplomem, jest do natychmiastowego 
umieszczenia w Rekomendaeii S Masłow­
skiej. Krakowskie-Przedmie.ście Nr 17."

. . -7946-2-^-2.

- t .

Ządanem jest
miejsce za kassjerkę, do zarządu domem, mat­
kowania dzieciom, lub inne tego rodzaju za-» 
jęcia dla osoby przyzwoitej, posiadającej od-1 
powiednią kwalifikację. Adresa składać moż­
na w Redakcji pod jit. K. W. 10.

—7702—3—3

Rewolwer Amerykański,
systemu Smita i Wessons, nowy; nieużywąpy, 
z ładunkami, zostawiony do’sprzedaniu w ma­
gazynie Bekkera na KrakowskiemtPriedmie-» 
śeiu, za rs. 25, kosztował 30 rs; .:

: , ■ -7864-2-3 ........ i

tara Usta 
SOSNOWICE

,°l)w‘e8’eza, że w dniu 23 Maja (4 
s ‘U Jej l 1 na8t9PByeh dni 1877 roku, w gma- 

a stacji Drogi Żelaznej Sosnowice), 
k^e. b?d4 przez PubIi8zn% licytację 

nr 08zn fiskoraae 4owąry, w ogólć na rs. 
ja«owąne, a mianowicie: materje weł- 

5.4 u?a^ełniane,- towary galanteryjne i in- 
™ł«y wi trunki spirytusowe, na które ku- 

>• o, rjani, mieć swoje naczynia.
yrektora Komory, Radca Kolegjalny 

p- o. s„> . Bernstein.
. “Weiarza Białecki.

2-3-7599 

h^J°m,,sar? Sądowy 
iJOT®'4 “iniejszem, iż w dniu-11 (23) Ma- 
W>-' Pr8v Rodzinie 10-tej z rana, w domu IjS tegVrlfc W * Magazynie wy- 
h.V’oja ri,„? fttrzow')kfeh, odbywać się będzie 

pozostałych pó zmarłym 
Skj osińskim, mianowicie: mebli i 
. *.'eJ>owyeh mahoniowych i innych, 

Har.Mninycb» Stołowych i kieszonko-
• soR^mistrzowskich, urządze- 

w „/.’.’“fyoh przedmiotów, oszaco- 
<^5-77fi^le na /a- 1879 ’kop. 95.

. Józef Rosiński. 
^tlln>an* je8t 0(l io Czerwca r. b.

ngielka
!hbn<,ca1J®chiin językiem mocną mu- 

’ W’ do e,,®mka z dobrym Angiel- 
VpttHją rs ' ohłopczyka 10-letniego,

Długa Nr 23 ędzie El- 
l«e?°u*ki Zft Nauczycielki i ■ Bony 

m’°de, do natychmiastowego 
—7942—2—3

z Cesarstwa, człowiek familijny, poszukuje 
miejsca rządcy domu, buchaltera, kasjera, lub 
korespondenta handlowego. Gruntownie po­
siada języki polski i rossyjski, bzcbalterję, 
oraz znajomość przepisów prawnych i. piękną 
kaligrafję pisma Gotów jest także przyjąć 
biurową pracę u PP. Prawników, lub tłuma­
czenia wszelkich dokumentów w języku ros- 
syjskim. Qsqby interesowano raczą zostawiać 
adresa. swoje w, Redakcji-Kurjera Warszaw­
skiego pod lit. Z. Ę. 3—3—7785 

są do ulokowania bez pośrednictwa faktorów, 
na pewny numer hvpotiki domu inurowanego 
w Warsząwie. Wiadomość przy ulicy Śliskiej 
domu Nr 42, mieszkania 5, od godziny 5 po 
południu. —7844—3 —2

Gotowe HEBLE Gotowe, 
oraz Materace i Kołdry po cenach naj­
tańszych w składnie wyrobów tapieerskich 
K. ScliwembergOT. Niwy Świat Nr- 46, wej­
ście przez Sklep od frontu. —6943—8—12

z kaucją od rs. 600 do 1,000, dostatecznie 
obznąjmiony w tym fachu, spełniający te obo­
wiązki od lat 15 i posiadający zaszczytne 
świadectwa właścicieli domów, życzy sobie 
nadal przyjąć w zarząd dom.—Mieszka pod 
Nrem 41/2253, ulica Nalewki.' adres Wącho- 
ckier. —7786- 2 -3

Rs. 200 do 400, 
na lat 2 lub 3, na spłatę miesięczn.emi rata­
mi, procent dobry, żądający just obywatelem, 
także ma p&nsji miesięcznej’ rg. 40. Proszę ; 
adres składać w Redakcji! Kurjera Warszaw­
skiego poi lit. X^X. - 7ito7-3—3

Potrzebna na stałe od 1-go Czerwca 
Panną smużącą, 

znająca się ćkkłidnie na krawiecezyznie jako 
i na białem szyciu Bliższa wiadomość na 
ulicy Marszałkowskiej pod Nr 75, nad Apte­
ką, od 9-tej do 1-szej. 3—3—7b89

Potrzebne są

PANNY
kompletnie uzdatnione w krawiee-zyznie i do 
nauki ffliea' Nowolipki Nr 34, stróż wskaże 

.... —7825-2 - 2

PANNY
zdatne do krawieeczyzny, potrzebne są zaraz. 
Tamże Fortepian do sprzedania za rs. 30. 
Orla Nr 6, pierwsze piętro, mieszkania Nr 3, 
od frontu. —7745—-3—3 ■

dobrej konduity, w wieku lat 14 do 16. Wia­
domość w Handlu Win A. Glaeser. Ulica
Długa Nr 17. —7427— 3—3

wiejska, brunetka, ze świeżym pokarmem, ży­
czy’ sobie przyjąć obowiązek w domu ehrze-" 
ścijańskim. Wiadomość powziąć można u 
Akuszerki, ulica Grzybowska Nr 54 .■,

-7930-2 -2

FRANCUZKA
lat 24 do umieszczenia za pośrednictwem Za­
łuskiej, tamże Nauczycielki. Nauczyciele i 
Bony rożnej narodowości i GOSPODYNI, 
z dobremi świadectwami. ■ Wierzbowa ’ N. 3.

-7849-2-3
snu i wielkości. Kon- 

___ ______ _ .______ marmurowemu, a to ‘ 
wszystko podług najnowszego rysunku. Gzym­
sy złocone do firanek wyginane fs, 1 kop. 50 
i rs. 1 kop. 20, orzech kop. 90 i 60. Przyj­
muje się wszelkie obstalunki,’ stare ramy do . 
pozłocenia, obrazy do oprawy, ramy są goto­
we rozmaitej wielkości, jest do Sprzedania 13 ’ 
luster złoconych rozmaitych używanych, a 
wszystko bardzo tanio,____________________ j

w Fabryce Ram .
lica Orla Nr 7. 3—3—6160 ,

GEBETHNERA I WOLFFA
posiada na składzie głównym dzieło pod tyrułem:

Wy dla zaczynających hodowanie jedwabników
;tłum. z 2 go wydania dzieła napisanego po franeuzku, przez

DO KRYNICY
wyjeżdżająca w pierwstych dhiaeh Lipca da­
ma poważna, pragnie towarzyszki młodej, do­
brze wychowanej, na wspólny koszt. Wia­
domość, Chmielna Nr 26, mieszkania 4.

’_________ —7774—2-1-3 ____

FRANCUZ
lat 20, do umieszczenia zaraz, za pośredni­
ctwem Załęskiej.—Potrzebna Panienka 
13-letnia, do wspólnej nauki z jedynaczką 
staranne wychowanie pobierającą; wiadomość 
tamże. Wierzbowa Nr 3. —7511—3—3

Rekomendacja 

Nanczyciell, Naiczjcielet i Boi, 
1’uczkowskiej. 

Żabia Nr 6.

z 2-ma drzeworytami 2-ma tablicami, wyd. 2-gie.
z rs. 1 kop. 20, zniżone na kop. 75.

' Dosyć rozpowszechnione w kraju naszym drzewa morwowe, dają możność zużytko-
■ Przez rozwinięcie u nas chowu jedwabników, zwłaszcza, iż obecnie oprzędy tych

^i« , owadów, łatwy mają odbyt i-korzystny za pośrednictwem Spółki Jedwabniezej, 
rozwijającej swą działalność. Wielkie ułatwienie w chowie jedwabników, jako przy- 

*Jlt nspisane, daje powyżej wzmianko’wane dziełko, z 2-go wydania franeuzkiego na ję- 
<Mski przetłumaczone. 2-3 - 7701 —

drewniany z ogrodem, do sprzedania. .
Wiadomość przy ..ulicy Czarnej Nr 6 nowy, 
u Rządcy domu. —7775—3 —3 J

Potrzebą jest

Dzierżawa majątku, 
średniej wielkości. Interesanci raczą nade- : 
słać szczegółowe opisy, z oznaczeniem ceny 
dzierżawnej, pod adresem: Warszawa poste- 
restante lit. F. B. -7809—3 - 3 ;

DODATFIaoKIJRJERŁU.ffiaAWSKlIGD«niO
Dnia 22 Maja 1817 roku. r . Wtorek. Dnia 9 (22) Maja 1871 roku.

Rada Miejska Warszawska 
Dobroczynności Publicznej.

lujui P°daje do wiadomości: iż w dniu 23 Maja (4 Czerwca) r. i. o godzinie 1-szej’ z po- 
• °^hędzie się przed fąż Radą licytacja publiczna in minus, przez opieczętowane ue- 

b”z R’°Snegó przetargu, na oddanie w entrepryzę restauracji gmachu Instytutu S° 
miwz-a v Warszawie, poczynając od Summy anszlagowej rs. 1150 kop. 14, 
.“ająey zamiar przystąpić dó’ licytacji, obowiązani są

t’ltow^naP’8all% podług wzoru niżej zamieszczonego, bez poprawek i podskrobań, w zapie- 
w*nej kopercie, z dołączeniem wadjum w kwocie rs. 250,

?8zlaR • warunki licytacyjne, są do przejrzenia w Kancellarji Rady Miejskiej w go- 
biurowych.

Wzór do deklaracji.
8kutek ogłoszenia Radr Miejskiej, niniejszem obowiązuję się w,konać roboty re- 

* Hrnnine w gmachu'Instytutu Św. Kazimierza w Warszawie, podług' anozlagu i zgodnie 
tir mi lieytacyjnemi. za ogólną summę : . . (wypisać liczbą i literami).
^adjum na pewność niniejszej entrcpryzy składam w kwocie (-liczbą i literami) i na 
Wyjęcia zobowiązania własnoręcznie podpisuję się.

„ (Miejsce zamieszkania, data i wyraź ly podpis).
Osłonek Zarządzający czynnościami Rady K. Puchalski.

Sekretarz Rady J. Magnusiti.3—3 — 7623 —

0677
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Budynek fabryczny
murowany, od dnia 1 Lipca r. b. do wynaję­
cia. Wiadomość w kantorze B. Werner et 
Comp., ulica Królewska Nr 6. —7823—2—9

RAZURA" 
na Nowym-Mieście pod Nrem 42 jest do od- 
istępienia — Sroczyńska. —7870—2—3

Bardzo dobry
Ser Szwajcarski

(Kołdyczewski),
w kręgach po 20 do 40 funtów 

funt po 15 kopiejek, 
dostać można w Kantorze B. Werner et Comp. 

Ulica Królewska Nr 6.
—7861—2 -3

M Z powodu wyjazdu są do sprzedania
za przystępną eenę:

4 Konie, 2 Dorożki, 3 Sanek, 9 Wo­
zów, 3furmańskichSani i rozmaita Uprząż, 
oraz różne Meble. Ulica Tamka, Nr 11 no­
wy. Stróż wskaże. —7032—2—3

DZIECIĘ
•od lat 2 do 8, może znaleźć troskliwą i ma­
cierzyńską opiekę, w domu przyzwoitym, za u- 
miarkowanem wynagrodzeniem, na świeżem po- 
wietrzu, przy ulicy Nowo-Wielkiej Numer 15, 
mieszkania 8, t.j. idąc ulicą Wspólną ku Ko­
szykom, dom z filarkami._______—4072—2—3

Jest do sprzedania:
Lustro ozdobne i duże za 28 rs, Szafa do 
sukien za 8 rs., 4 gzetnsy do firanek, 
Siubad za rs.l kop. 50, Kwiat duży asklepji 
i Tużurek czarny rs. 4 kop. 50. Ulica Wi­
dok Nr 8, w bramie na dole na prawo.

—7858—2—4
FABRYKA POWOZÓW

A. Miłodrowski,
Elektoralna Nr 13

Ma znaczny zapas powozów, Landa, Karety, 
Faetonv, Amerykanki i Bryczki, jest także 
kilka sztuk używanych, Fajetonik na jednego 
i parę koni, 2 kocze z fordeklami, 2 karet 
poczwórnych, jedna potrójna i jedna podwój­
na Przyjmuje obstalunki i reperacje. —7515

BRYCZKA 
poiedyńcza na resorach, mało używana, ma- 
siv budowana, jest do sprzedania przy ulicy 
Dobrej Nr 13, obok gipsowejTabryki, w do­
mu P. Ciborowskiego, stróż wskaze.—7716—1
’ W dobrach Hr. Braniekiego Władysława 
w Białocerkwi, powiatu Wasylkowskiego, 
jest do sprzedania

900 sztuk skopów 
zdatnych do chowu. Oferty przyjmują się do 
dnia 1 Czerwca r. b.—7838—2—3

KOP. 60!
100 biletów wizytowych na grubym francus­
kim brystolu w ozdobnym pudełku za kop. 60, 
100 arkuszy listowego papieru i 50 kopert 
z literami, w pudełku kop. 40, kolorowy le­
pszy kop. 50 i na 60 kop., eraz wykonywają 
aię najnowsze monogramy na papierze listo­
wym. Poleca skład towarów galanteryjnych i 
perfum W. Kowalewskiej, Krakowskie-Przed- 
mieioie Nr 79, wprost Towarzystwa Zachęty 
Sitak pięknych w Warszawie. —7539—4—6

Jarząbki i Kapłony 
zamrożone, polecają 

Bracia Wróbel, 
obok kościoła Ś-go Krzyża.

_______ -6019—14—0 
We wszystkich Sklepach Stowarzyszenia 

Merkury, sprzedawane są

Śliwki Tureckie
po kop. 16 za 1 funt.
- ______________ —21011—52—0

Portland-Cement 
z fabryki łłradzieckiej, świeże transports nad­
chodzą do składu'przy .ulicy Marszałkowskiej 
Nr 58, 8bot IhiSdu Maringe’a. —7692—3-6

NOWOŚCI
Osełki do ostrzenia 

wszelkich noży i kos, 
wyrabiane z massy szmerglowej doznały za­
granicą największe uznanie.— W każdej fa­
bryce, warsztacie, restauracji, oraz gospo­
darstwie tak miejskim jako i wiejskiem, uży­
wają z powodzeniem, gdyż osełki te daleko 
mniej niszczą ostrze jak kamienne.—Skład 
główny przy ulicy Długiej Nr 32, w składzie 
drożdży krajowych. E. Stiller. 
_________ _____________ —6941—4—29

Magle Angielskie, 
są do sprzedania, egzystujące cd lat 13 przy 
rogu ulicy Miodowej i Kapitulnej Nr 10. 
______________________ —7737-3—3 

Fabryka Kwiatów 
E. Łapińskiej, 

poleca się Szanownym Damom z wielkim do­
borem Girland, Bukietów i Garniturów balo­
wych, podług najświeższych modeli par,yzkieh. 
Ulica Wierzbowa Nr 3, wprost Teatru. 
______________________ —7410-4-6

AMERYKAN
mały, fabryki Augustynowicza, który koszto­
wał Rs. 375 i tylko kilka razy był używa­
ny, do sprzedania za rs. 300. Wiadomość 
u stróża przy ulicy Mazowieckiej Nr 10.

-7837-2 -3

SPECJALNA FABRYKA 
Kass żelaznych 
ogniotrwałych 

Roberta Bathe 
Nowy-Świat Nr 33.

Wielki wybór. Cenniki illu-
strowane z rozmiarami i wagą. 3—24—7535

1500 pudów Siana
pięknego i w dobrym gatunku, do sprzedania. 
Wiadomość: ulica Szczygla Nr 3. dom Szmidta 
u p. Gąssowskiego. —7650—3—3

Gips Rolniczy 
po kopiejek 50 za centnar.

sztukatorski i mularski
po rs. 2 za korzec,

w fabryce p. Żółtyńskiego przy u- 
licy Dobrej i Leszczyńskiej Nr 1.

2-3 -7818-

Dom do sprzedania 
położony przy ulicy Tamka, bez pośrednictwa 
osób trzecich. Wiadomość przy ulicy Rymar­
skiej, Nr 12 nowy, u fortepianisty Biernac- 
kieffo, zastać można codziennie do godziny 10 
z rana. —7252—6 —6

Potrzebny jest zaraz

JE» <» JMT 
niewielki z ogrodem, w obrębie miasta War­
szawy, ktoby miał takowy do wynajęcia, ra­
czy się zgłosić do Cukierni Ferrarego, róg 
Wierzbowej i Senatorskiej i tam bądź rozmó • 
wić się z zarządzającym cukiernią, bądź po­
zostawić wiadomość i swój adres—pod adre- 
sem panu N. —7841—2—3

Wielki Dom Win Bordoskich
poszukuje agentów i podróżujących do 
wszystkich miast w Królestwie Polskim. U- 
praszasię o offerty z referencjami w języku 
francuzkim pod adresom Mr De Bressy, Ho-? 
tel Victoria w Warszawie. Warunki bardzo 
korzystne. 2—3 — 7924 —

Przyjmuje do reparacji
Maszyny do szycia, 

wazystkich bez wyjątku systemów 
i Fabrykantów, bez względu gdzie 

takowe były nabyte
LOUIS SCHLESINGER, 
Skład Maszyn do szycia

przy they Nowy-Świat Nr 25 1351—

Fabryka Roberta Bubie.
Warszawa, Nowy-Świat Nr 38.

LuiOWUiBPOllDjOWB 
przenośne, z wentylacją, dla prywatnego użyt- 
ku i Restauracji.—Znaczny wybór.—Cenniki 
z rysunkami. —7536—4—36

Wielki wybór gotowych

MEBLI
nowych, w najnowszych fa­
sonach, z suchego drzewa, 
a także Meble mało uży- 

- wane. Garnitury wysła­
ne rypsem wełnianym i jedwabnym 
aksamitem kryte, sprzedaje bardzo ta­
nio, dotąd niepraktykowanie, dla zje­
dnania ogólnego uznania. Magazyn ten przy 
rogu ulic Miodowej 1 Kapitalnej na 1-m 
piętrze, wejście przez sień obok Cukierni 
W-go Wedla, poleca się łaskawej pamięci.

Wilhelm Seidenbeutel.
-5763—6-6

KOUSSO
GRANULE 

j- 
DE

MENTEL

KOUSSO ZIARNISTE
MENTELA

PRZECIW SOLITEROWI

Jedna doza jest dostateczną.
W tym stanie Kousso zażywa się 

łatwo i bez wstrętu.
Składy w Warszawie u pp.

A. F. Galie i Ludwika Spiess.

Dom dla emeryta
W powiatowem mieście 2© wiorst szosą, 

dom złożony z 12 pokoi w ogródku, do sprze­
dania, lub ktoby pożyczył rs. 100 na 1-ssy 
numer hypoteki może mieć mieszkanie z 4 
pokoi, kuchni, spiżarni, z ogródkiem, wartu- 
iące 120 rs. rocznie. Wiadomość, Biel»f,w'ka 
Nr 8 u W go Frankiewicza, —7248—2_ 3

NAJLEPSZA MUSZTARDA 
w różnych gatunkach, w niczem nie ustę­
pująca zagranicznym, nabyć ją można 
w każdym czasie w Fabryce A. SCHWEI­
TZER, w większych lub mniejszych ilościach 
t. j. na garnce, kwaterki, oraz w słoi­
kach, po umiarkowanej cenie, przy ulicy 
Królewskiej w domu pana Hessego pod Nr. 
1068/6. . —7655—3—3

jPo 18 kop. sztuka

SER GAMBRINO
W HANDLU

BRAGI WRÓBEL
—27—0—3494—

Jest do sprzedania

FORTEPIAN 
mahoniowy, oraz Maszyny do szycia ręka­
wiczek, Wiedeńskie, z fabryki Rotha, za przy­
stępną cenę. Nowy-Świat Nr 27, wchód od 
Chmielnej, 1-sze piętro. —7791—2—3

""" 7
mahoniowe, urzędowej roboty, kozeto**’ , i 
wane, garnitur, kanapa, stół, 2 _ lotehr,y 
krzeseł, do sprzedania, tanio. Ulic® “pif 
bowska Nr 2? nowy, mieszkania 6, n» « F 
trze od frontu. —7704—3"**

Nauczyciela.
Poszukuje się Nauczyciela na 

chłopczyka lat 10, który prócz język** -pj 
by przygotować do klasy 2 Gimnazju®. 
domość, Marszałkowska Nr 6/1701 1 • 
mieszkania Nr 11.—Tamże są do sprze 
Meble. -7721-3-3

Szlafroki letnie od rs. 2
Parasolki od rs. 1
w magazynie okryć i sukien 

damskich
W. DZIECHCIŃSKIEGO,

Miodowa NTr 14.
12 -24 — 5817 -

Jest do sprzedania . 

Szeslong i Owa Fotele, 
roboty Simlera. Ulica Nowo-Senatorsk* 
nowy, mieszkania 6, na 1-m piętrze * 
dzieneu. —7868—2—3^

FABRYKA KAPELUSZY 

W. Gorczyckieg0’ 
Wierzbowa Nr 614c, 

uprasza o odbiór oddawna zaległych k^Ljri 
szy danych do odnowienia, gdyż w P,2e«r»r 
dni 20, takowe zostaną spieniężone na 
szawskie Towarzystwo Dobroczynności.

—7925—2-3

Języka francuzkiego 
lekcje, teorja, praktyka, konwersacją, 
kład w języku ruskim i niemieckim. 
ralna Nr 10, mieszkania 14, od 9 0 
z rana. —7176-6-6

SUCHOTY

Na Kompot
ówleżo otrzymane

jak Śliwki suszone Węgier^® 
„ Jabłka „ obierane 
, Gruszki „ „

Szeptała rodzaj śliwek)
poleca Handel

Braci Wróbel j 
obok Kościoła S-go Krzyża prcy | 
kowskiem-Przedmieściu. 65-0—1.

U ■ ■ ■■ ■ A . s ■ 3^
Owrle* \ 

na obrok dla koni, korzec 140 fun^*’^ 
350 kop. do 370 kop. korzec, W ftpf^ 
nie Nasion przy No^ym-Świecie Nr MC 
Smolnej. —7491—6—* ,

KOKLUSZ
ZANIEDBANE KATA!**

■ .--A ■ - - -"i
. ....................... ...

" UZASADNIANE LECZEŃ
za powocą

KAPSUŁEK SNWŁOW^C0

GUYOT

W Paryżu doni L. FRĆRE, £ ff
W Warszawie w I
i. f. Galie i

Aptekarza w Paryż1*



I

migraines, nevralgies
------------------  I

SPOSOB LECZENIA
NEWRALGII I MIGRENY ZA POMOCĄ PEREŁEK Z ESSENCYI g 

TERPENTYNOWEJ

DOKTORA CŁERTAN

Na dziesięć przypadków migreny i newralgii ośm wyleczonych bywa w pne^ i 
Cl?Ru kilku minut przez użycie Perełek z essencyi terpentynowej Doktora Clertana § 

od pierwszego razu środek ten nie ulży cierpieniom, nie należ? go 
utywać więcej; środek ten pomaga odrazu lub wcale.

Perełki te zażywać się mogę tak przed jak podczas i po jedzeniu, poczynając 
dwóch do sześciu perełek które łykać można prędko w łyżce zupy lub te» g 

1 n‘eco wody.
Perełki Clertana aę to małe kapselki wielkości grochu, zawierające pod pne | 

tr°czystę powłokę żelatyny, delikatnę jak listek papieru] 4 do 5 kropel essencyi g 
^penty nowej.

PRZESTROGA. — Nazwa Perełek, właściwą jest produkcyi Doktora Clertana; Ś 
handlu znajdujęsięproduktapod różnemi nazwami kapeli, globuliw,kropli,ete., g 
P°dobne mniej lub więcej do tychże perełek. Doktór Clertan poręcza za dobroć. 1 
1 ’^uteczność prawdziwych perełek zawartych jedynie we flakonach mających 1 
*** etykiecie następujący podpis:

kaidego flakonu dołgcia się szczegółowy przepis.

, Składy w Warszawie u pp. A. F. Galie
V 1 Ludwika Spiess. —5803—

Wentylatory
podług nowego systemu, dające zadawalające rezultaty

POLECA

Konstrukcyjne Biuro i Techniczny Kantor
KAROLA POSĘPNEGO,

ulica Żelazna Nr 33 nowy.

FABRYKA 
Torebek i Kapsułek Papierowych 

oraz LITOGRAFJA
B Bukaty i S-ka 

w WARSZAWIE, 
ulica Ś-to Jarska Nr 12 nowy, 

poleca swoje wyroby WP. Kupcom, Apteka­
rzom, Cukiernikom i t p., po cenach jak naj­
przystępniejszych. Cenniki i próby posyłają 
się na żądanie franco. —5700—19—24

HURTOWA SPRZEDAŻ

^^®żna korzystać z przyjazdu na krót- 
malarza artysty który uczy 

acznie malować na szkle

Powyższy wentylator odznacza się najprostszym, 
najtańszym i zarazem najpraktyczniejszym urządzeniem; 
przy jego pomocy bez utworzenia szkodliwego przecią­
gu i bez drogiego ogrzewania gazowemi płomieniami 
i t. d, w krótkim czasie bez szumu można usunąć 
przebytek ciepła, zepsute powietrze, dym i zebrany pył 
i dla tego można go użyć ze znakomitym skutkiem 
w restauracjach, kawiarniach, szkołach, szpitalach, 
kuchniach, kancelarjaeh, pracowniach, mieszkaniach i 
w sypialniach.

Umieszczenie powyższego wentylatora, jest nad­
zwyczaj proste i nie pociąga za sobą żadnych wy­
datków. 2 —3 — 7883 —

2-3 _ 7917 _

HEHIJOMINIATUB
eieU‘enteiejących rysować, obowiązuje 

• tenże w 4 do 6 lekcjach zupełnie 
,. nauczyć.

Hotel Saski Nr 60.
—6643_6_7

* Fabryki T. Bieńkowskiego w Wiedniu i z fabryk ruskich, po cenach naju- 
Itl|arkowańszych.

WASILEWSKI & MŁOCKI
Nowo-Senatorska, Hotel Litewski.

Do sprzedania

GarnHur Mebli
mało używany, mahoniowy, cały masiv, koze- 
towy, sz&bowany. Ulica Chłodna Nr 62, u 
właściciela domu. —7680—2—6

Garnitury rozmaitego rodzaju, nowe i używa­
ne, szafy, komody, stoły, kredensa, stoliczki, 
szeslongi, łóżka, sienniki i materace, po ce­
nach jak najniższych. Ulica Bielańska Nr 4, 
u Tapicera. —7736—2—6

Ceny nizkie.
Niezawodna 1 radykalna prezerwa* 

tywa od zaziębienia. 

Trwałe i tanie
Koszulki siatkowe, 
uznane za hygieniezne przez Urząd Lekarski 
miasta Warszaw^, nieocenione dla osób zo­
stających w szybiim ruchu izmuszonymprze- 
chodzić szybko z jednej temperatury w dru­
gą, poleca magazyn galanteryjny, przyborów 

toaletowych i potrzeb do robót kobiecych

Stanisława Bensef.
Żabia Nr 949, wprost Saskiego Ogrodu.

Ceny nizkie.
______________________ -7452-3-6

Ulica Wspólna Nr 6, mieszkania 10 

Fortepian 
do sprzedania, za cenę przystępną. 

-7732-2-3

Nr 48. 
Mpm Mnj 

Nowy-Śwlat, 1-sze piętro od frontu, 
poleca trumny metalowe, drewniane, przybory 
pogrzebowe, gotowe suknie żałobne.—Przyj­
muje zlecenia pogrzebowe, bez osobnego wy­
nagrodzenia i doliczania kominowego. —6200

MAGLE
zupełnie w dobrym stanie, są do sprzedania. 
Wiadomość, ulica Krochmalna Nr 8. 
________________ -7696-2-3

Nadzwyczaj dobrego

Mleka kwaśnego i Śmietany 
dostać można każdodziennie pod Nrem 4 przy 
ulicy Leszno w Francuzkiej Kawiarni, 
oraz wszelkich trunków, Piwa w różnych 
gatunkach, pączu i smacznych przekąsek. 
Czytelnia w pisma zaopatrzona. Billard 
nowej konstrukcji. Wieczorem od godziny 6 
grywa muzyka. —7112—6—6

Wyprzedaż zupełna 
wyrobów złotych 

do dnia 1 Lipca r. b. 
Krakowskie-Przedmieście Nr 446, 

wprost Zachęty Sztuk Pięknych.
—603.—13—15

BRYCZKA
na resorach, w bardzo dobrym stanie, do 
sprzedania. Leszno Nr 68, w składzie wę­
gli.—Tamże dostać można Plasku i Gliny. 

-7756-3-3

lekki i mocny, z małą ławeczką na przodzie, 
do pojedynki lub na parę koni, mało używa­
ny, za rs. 250, (3 koła zapasowe). Nowy- 
Swiat Nr 37, u stróża. —7727—2—3

WOLANT
nowy na jednego konia i na parę, Faeton 
używany na parę koni lub jednego, Wolant 
używany na parę i jednego konia, do sprze­
dania, ulica Śliska Nr 13 Wiadomość u La­
kiernika. —7717—2—3

Do sprzedania

złoto gniady, lat 5, czystej krwi arabskiej, 
spokojny i dobrze pod wierz wyjeżdżony, ee- 
na przystępna. Wiadomość pod Nrem 32 
ulica Pańska. —7768—2—3

... '■HEHt Jest do sprzedania

Kareta podwójna
używana, Faeton używany Gajera fabryki, 
dwa Wolanty, Bryczka używana z budą, 
Bryezki pojedynki i parokonne. Ulica Ogro­
dowa, drugi dom od Solnej Nr 3 nowy, u La­
kiernika. —7856—2—6

Para rosłych 
siwych Koni, 

powozowych (wałachów), jeden w 7-m, drugi 
w 8-m roku, jest do sprzedania za rs. 700. 
Wiadomość u stangreta Adama przy ulicy 
Ś-to Krzyzkiej Nr 22, w domu W-go Adolph.

-7787-2—3
Do sprzedania

KOŃ
pięcioletni, również dobrze chodzący w ruskiej 
jak i angielskiej uprzęży. Dowiedzieć się moż­
na każdodziennie w Cytadeli, u Kapitana In- 
żynierji Polańskiego. —7891—2 —2

Dwa Pokoje i Salon
z balkonem od frontu, na 1-m piętrze, kuch­
nia i dwie piwnice, za rs. 300, oraz 2 po­
koje z kuchnią, na dole, za rs. 120, są 
jjo wynajęcia od 1 Lipca r. b. przy ulicy 
Trzyrynek Nr 3 nowy. —7040— 3—3

Na Saskiej Kępie, w lasku zwanym 
„U Księżnej, do wynajęcia

Dwa Pokoje
razem lub częściowo, dla osób bezdzietnych; 
wiadomość tamże. —7649—3—3

Letnie Mieszkania
w Zaciszu za Pragą i osobne domki, miesz­

kania mogą być także umeblowane.
Na miejscu można dostać nabiał i wszel­

kie ogrodowizny.
Omnibus będzie dwa razy dziennie kursować.
Bliższa wiadomość w kantorze Hotelu Pa- 

ryzkiego lub na miejscu. —7668—3—3

Na Nowem Mieście, obok kościoła Ś-io Ka­
zimierza, w domu Nr 4, do wynajęcia ed I go 

Lipca r. b. różne

LOKALE,
świeżo wyrestaurowane, większe i mniejsze.— 
Wiadomość na miejscu u Rządcy domu. 
_________________ 3-6-7651

Letnie Mieszkania
W dobrach Ruda, nie odległe od przystan­

ku Dębe-Wielkie, za 1-szą stacją Miłosna, 
godzina jaydy koleją Terespolską, w miejscu 
zdrowem i spokojnem, gdzie są obszerne lasy, 
stawy, ogrody, kąpiele letnie etc., są różne 
mieszkania w cenie od rs. 100 do 400 do 
wynajęcia. Wszelkich artykułów żywności 
i nowalji na miejscu po cenie umiarkowanej 
dostać można. Wiadomość na gruncie lub 
u właściciela w Warszawie przy ulicy 
Chmielnej Nr domu 1, mieszkania 4. —6855

W domu przy ulicy Niecałej Nr 3, obecnie 
są do wynajęcia umeblowane

Trzy Pokoje 
z przedpokojem. Wiadomość na miejscu u. 
zarządzającego domem P. Arnold. 
___________ -7760—3-3

Trzy Pokoje, 
przedpokój i kuchnia do wynajęcia, na 1-m 
piętrze, ulica Elektoralna Nr 9, od 10 Czer­
wca do 10 Września, w cenie z meblami rs. 
200, bez mebli 140. Wiadomość u stróża. 
______________________ —7852—3—3 

Letnie Mieszkanie
3 wiorsty za rogatką Mokotowską, w tak 
zwanym Nowym-Sadzie, składające się z 6 
pokojów z kuchnią na dole i 3 pokoi na pię­
trze, w ozdobnym ogrodzie, z lodownią, staj­
nią i wozownią do wynajęcia. Wiadomość 
na miejscu lub u właściciela domu na Lesz- 
nie Nr 11._____________ —7797—3—3

9 Pokoi
z komfortem umeblowanych, Szwaj car nią i 
przedpokojem ozdobnym od uligy, 1-e piętro 
z trzema balkonami, angielską kuchnią, gó­
rą, stajnią, wozownią, piwnicą, pokojem 
dla kucharza i drwąlnią, od Świętego Ja­
na, za rs. 2,500 rocznie,, w domu Hr. Kossa­
kowskiego, na. Npwym-Świeeie Nr 17/1265A. 
W tymże domu 8 Pokoi umeblowanych 
z komfortem, z przedpokojem i 2 pokoje oso­
bne dla służby, 1-e piętro od ogrodu, kuchnią 
angielską, piwnicą, stajnią i wozownią, nue- 
sięcznie po 125 rs. —7921—2 —3



U AKUSZERKI
A. ILGNER, -“W 

przy ulicy Długiej Nr 23, w tym domu gdzie 
Eldorado, są Pokoje urządzone z osobnem 
wejściem, stosownie umeblowane, dla Osób 
gpodzietrtijąeyeh się słabości, za cenę umiar­
kowaną, gdzie chora znajdzie troskliwą opiekę, 

—7726-2-3

0 taszsrki 11 i 
osoby spodziewające się słabości, jako też 
przyjeżdżające »a kurację, mogą mieć przy­
zwoite pomieszczenie w osobnym pokoju lub 
wspólnym. ' Nowy-Świat Nr 3'6, mieszkania 4.

_______ -7761-3—7

U Akuszerki
Sulicy Leszno Nr 24, są pokoiki z wszel- 

■Wygodami dla osób potrzebujących od­
być słabość. —7706—3—3

W Drukarni „kurjara Warszawskiego/Plac Teatralny Nr 473 (nowy 5.)

w kolonu Kózopol na t 
cfej wiorście ” za rogatką Petersburgską,

.mość ńa miejsce.

Do wynajęcia od i-go Czerwca r. b.

TRZY POKOJE 
z meblami, na żądanie może być z kuchnią, 
przy ułiey'Karmelickiej Nr 13, na 1-m pię­
trze od frontu, mieszkania Nr 4.

-7911—2-3

Cztery pokoje, przedpokój i kuchnia, na 
dole od frontu, z których salpn o trzech 
oknach, ze spiżarnią, piwnicą i komórką, za 
rs 325 rocznie. Jeden pokój z kuchnią, 
do tego stajnia i wozownia, po Dorożkarzu, 
za rs. 140 rocznie, do wynajęcia od 1-go 
Lipca, przy ulicy Wilczej pod Nrem 20.

—7730—3 —3

pokój duży z kominkiem, w ogrodzie, do wy­
najęci*. Wiadomość na miejscu u P. Pietrzyk 
za Wolską rogatką. Czyste Nr 3107 b/12nowy.

—7897-2 -3

Letnie Mieszkania
są do wynajęcia w Grochówie drugim za ro­
gatkami Moąkiewskiemi. Wiadomość w Bro - 
warze tamże. , - —7740—3—3

Za rs. 30 miesięcznie, jest do wyna­
jęcia od 1 Czerwca na cztery miesiące .

Trzy pokoje i kuchnia, 
z •meblami, na trzeciem piętrze od frSnttk Uli­
ca; Przejazd Nr 9; w domu W‘go Naimskibfro. 
Wiadomość u stróża. —7801_ 3_ 3

Pokój z meblami,
jeden lub dwa, do najęcia zaraz. Chmielna 
Nr 33, pierwsze piętro, mieszkania 4.

—7725—3—3

ładny z meblami'i usługą, dó wynajęcia każ­
dego (zasil. Wiadomość w Cukierni na Ry­
marskiej ujicy. —7953—2—3 DWA POKOJE,

alkowa, kuchnia, spiżarnia i oddzielna góra, 
na drugiem piętrze, w domu Nr 27, przy uli­
cy Żelaznej, do wynajęcia każdego czasu za 
rs. 15 miesięcznie. ' — 7664—3 —3

letnie Mieszkania
są do wynajęcia, w kolonii Różopol na trze­
ciej wiorście za rogatką Petersburgsirą, w 
w miejscowości suchej i zdrowej. Wiado- 
.mość na jmiejsee. . • —7874—2—3

Mieszkanie Łetnję, 
na dole,, w Ogrodzie, z Meblami, każdego 
czasu do najęcia, ulica Górna Nr 7 nowy, 
wiadomość u właściciela. —7585—4—4

POKOIK
do najęcia od 1-go Czerwca z usługą i opa­
łem za rs. 7 miesięcznie, przejście przez sa­
lonik, w wieku emerytki. Drugi zaraz, ale 
tylko dla kobiety lub emeryta. Ulica Jero­
zolimska Nr 30, mieszkania 17, w oficynie na 
prawo. —7693—2—2

Do wynajęcia
od Ś-go Jana r. b. przy ulicy Długiej Nr 21.

Cztery lokale z wszelkiemi wygodami — 
od rs. 240 do 800. — Wiadomość na miejscu 
u rządcy lub właściciela domu. Stróż Andrzej 
wskaże. 2—3—7687

W blizkości Saskiego- Ogtodu, są dó Wyna­
jęcia od 1 Lipca r.;b.

Różne Lokale!!!
po 2, 3, 4, 5, 6 i Więcej,pokoi.., z wodociąga­
mi, zlewami i wszystkięmi wygodami gospo-

• darskiemi, za bardzo przystępną cenę. Wia- ■ 
domość przy ulicy Mariańskiej u Rządcy do- ; 
mu. Nr 2a. —7338-5-9

umeblowany, z 7. pokoi, przedpokoju i ku­
chni złożony, w domu przy ulicy Królewskiej 
Nr 9, obok -Alkazaru. Wiadomość u stróża.

-7847-2-6

’do wynajęcia, po 2 pokoje,' na 1, 2 i 3 piętrze, 
a jeden od 1 Czerwca z tych, na dole osobno 
pokój duży (salon) może być na jaki zakład 
użyty Wiadomość tamże u p. Zabłockiej, lub 
pod NF 14, ulica Hoża., mięszk. Nr 1. —7769

Różne Letnie Mieszkania,
w. pięknem po|ożehiu, między ogrodami, la­
skiem i łąkami, « jedną wiorstę od rogatek 
Marymontskich •mjleirłosci, są do wynajęcia 
w każdym czasie. Wiadomość u właściciela 
w Potoku. —7796—3—3 Jest do wynajęcia

Letnie Mieszkanie
z eałodziennem życiem i usługą, za rs. 40 
miesięcznie, dwie miłe od stacji Ostrowy, na 
drodze Ż. W. B. Bliższa wiadomość, ulica 
Śliska Nr 4 i 6, mieszkania Nr 1, na dole.

" ' —7863—2—3

AćLiesz kanie
parterowe, 'składające się z 7 pokoi i kuchni, 
jest do najęcia od Ś-go Jana b. r. .przy ulicy 
Wareckiej po‘d Nrem 13 nowym, za cenę 
r«. 750. . -7777-3-3

duży o 2-eh oknach od frontu na 1-m piętrze, 
z oddzielnym wchodem, odpowiedniem ume­
blowaniem, usługą i opałem w zimie, za 
rs 25 miesięcznie. Wynająć można miesię­
cznie, kwartalnie i rffcżnłe. Wiadomość na 
miejscu pomiędzy 4 a 5 po południu. Mar­
szałkowska Nr 34, mieszkania Nr 6.

. —7728—2—3

Letnie Mieszkania
za -rej. 22, na cały., seąon letni, składające się 
zjednego pokoju i kuchni, jest do odstąpienia, 
położone l'/2 wiorsty od1-Warszawy. Wiado­
mość, Podwale Nr 16, mieszkania 14.

Jest do wynajęcia od 1-go Lipca r. b.|

obszerny z oknem wystawowem, pokojem i pi­
wnicą, sklep ten jest zajęty ńa magazyn stro­
jów aatnskich, od lat czternasta, bez przerwy,
w domji Nr 3. Ulica Ś-to Krzyska od No­
wego Światu, wiadomość u właściciela domu.

5- 6 -7061

—7872—2—2-

Do wynajęcia od 1 Lipca r.b. przy ulicy No­
wogrodzkiej pod Nr 1600f, obok Składów Ban­

ku Polskiego,

Różne Lokale 
składające się po 4 i 5 Pokoi, ż Wszelkiemi 
wygodami i pięknym widokiem na ogrody. — 
Wiadomość w Zakładzie ogrodniczym Bi'aci 
Hoser._________________ —7406^3^3. , .

Jest do wynajęcia od 27 Maja l • i 

Mieszkania,
od 1-go Lipca r. b,. ulica Leszno Nr 84. - 

Dla osób lubiących spokojność i świeże .po­
wietrze. Na 1 piętrze od frontu 4 pokoje, 
kitehńia, piwnica i- komórka. Na dole 1 po­
kój, kuchnia i komórka; tamże 1 pokój prze- 
forsztowany, kuchnia i komórka. Dla doroż­
karz* stajnia ńa 6 koni i wozownia. —7322

przedpokój, kuchnia, passaż i pokój dla sług, 
na 1-m piętrze, od Ogrodu Saskiego, 
z balkonem na tenże ogród. Wiadomość u wła­
ściciela domu. —7279 - 4—6 1

Od 1-go Lipca r, b., do wynajęcia przy 
ulicy Marszałkowskiej Nr 27 B,

różne Mieszkania, 
składające się z 5, 4 i 3 pokojów; wszelkie­
mi wygodami, Wodociągi, zlewy 1 t. d.

-7758-2 -3

do wynajęcia od l-g"b Lipca r. b. przy ulicy 
Nalewki Nr 41, składający się ze salonu, 
6 pokoi, przedpokoju, pasażu i kuchni na 
1-m piętrze od frontu, z balkonem. Lokal 
ten może być rozdzielony. Wiadomość u Ad­
ministratora domu od godziny 1 do 6 po po­
łudniu. —7378—2—2

Do najęcia od Ś-go Jana przy ulicy Gra­
nicznej Nr 14

świeżo odnowiony, składający’się zsńli, po­
koju, przedpokoju, kuchni, piwnicy, komórki 
i wspólnej góry, za cenę rs. 170 rocznie, oraz 
duże dwie suteryny, do wynajęcia od Ś-go 
Jana r. b. przy ulicy Chmielnej za Żelazną 
Nrem 53/1550a.—7472-3—3

P 0 K 0 J
umeblowany, z wszelkiemi wygodami, do wy­
najęcia zaraz. Włodzimierska Nr 12, miesz­
kania 19. —7735—3—3

Pod Nr 18 (1095) przy ulicy Twardej, do 8 
Lipca r. b. do wynajęcia

Cztery pokoje, 
przedpokój, kuchnia, piwnica za rs. 60. — od 
8-go Lipca r. b. — 4 pokoje, 'przedpokój 
i kuchnia za rs. 450roez.—3 pokoje z przed­
pokojem i kuchnią za rs. 500—W razie po 
trzeby może być dodany ogród.—Wiadomość 
u Właściciela domu. 2—3—7893

Za Wolskiemi rogatkami, we wsi Koło przy 
drodze Górezewskiej, w domu Nr 46, jest do 
wynajęcia

Letnie Mieszkanie.
' Wiadorfość u właściciela tegoż domu Filipo­

wa; ulica Długa Nr 13/589, obok Soboru. 
7781-3-3

Do wynajęcia od 1 Ljpca r. b. w domu Nr 
15, ulica Miodowa, naprzeciw b. Sądu Apela­
cyjnego

Sześć Pokoi 
z przedpokojem i kuchnią, na 2-mtpiętrze od 
frontu, z piwnicą i górą wspólną.—Stajnia 
z Wozownią.. —7572—4—6

Różne Lokale, 
większe i mniejsze do najęcia od 1-go Lipca 
r. b., sućhe, ciepłe z wszelkiemi dogodnośeia- 
mi, a u* żądanie może być dodana stajnia i1 
wozownią, f.a, nader przystępną cenę, przy 
ulicy Lipowej Nr 3, niedaleko2 * * 5 ulicy Oboznej. 
Wiadomość stróż domu wskaże. 4—6—7507

Jest do wynajęcia kiżdćgo czasu do dnia 
-go Października

Uli^s^tanie, 
składające s;'ę z 4 eh' pokoi, ciemnego alkie­
rza i kuchni, na 1-m piętrze od frontu przy 
ulicy Długiej w Hotelu Drezdeńskim, za cenę 
umiarkowaną. — Jarko też Mieszkanie Letnie 

w ogrodzie Frascati, 
ulica Wiejska Nr 173Ó—Dwa pokoje, kuch­
nia i antresola. Wią(lom/>ś& uf Szwajcara 
w Hotelu (DrizdeifsŁity. ( /—7862—3—3

Cztery Pokoje
»■ balkonem, 2 przedpokoje, kuchnia, pokój dla 
sługi, piwnic 2. — 3 pokoje z kuchnią, pi­
wnicą * komófką, od 1-go Lipca r. b. do na­
jęcia. Piać S-go Aleksandra, róg Wspólnej, 
Nr 5 nowy, wiadomość u rządcy. Tamże są do 
sprzedania 2 bryczki na resorach. 2—3—7901

Do wynajęcia każdego czasu miesięcznie

1 Mieszkanie parterowe,
składające się z 3. pokoi z alkową,, przedpo­
koju;f kiTchni ze -zlewem i wodociągiem, po­
rządnie umeblowane, jęgt do odnajęcia od 1-go 
Czerwca do 15 Września. Obejrzeć można od 
4 do 6 po południu. Prawa oficyna, ulica 
Włodzimierska Nr 11._______ —72(16—6—7
u Pod Nr 146, Szeroki Dunaj, od 1-go Lipca 

» a b. są różne ,

Zaraz do wynajęcia

Dwa Pokoje, 
kuchnia, drwalnia, piwnica, od frontu na doić 
w domu Nr 1/1423, kwartalnie rs. 46.

—7661—3—3

Letnie Mieszkania
w blizkości Warszawy przy Terespolskiej 
drodze, od stacji Cegłów wiorst 3. Osoby 
potrzebujące świeżego powietrza takowe znaj­
dą, gdyż miejseowpśjl lesista i okolica przy­
jemna, za umiarkowaną cenę, gdyż że stołem 
przyzwoitem 12 rubli od osoby.—Tamże jest 
Fortepian dla uprzyjemnienia. Wiadomość, 
Marszałkowską Nr 11/17Ó1 lit.' E,. mieszka­
nia Nr 11. -7723—4-6

Do sprzedania

wersyieiu ao domu Zaiizaciu w . pjp** . 
Nowym-Świecie a ztąd przez sas» { po k \ 
Saskiego ogrodu około godziny 3 i P .
łudniu, zgubiono Zegarek dams ct» J 
w dwóch kopertach, w je In ej z Liłii'* > d. 
Ukazujący wskazówki. Łaskawy 'll
czy zwrócić takowy za powyższą » » jj. ‘ Ł 
ulicę Podwal Nr 7 domu, mieszW^-j^,

Hi
k

k
li
iti

l’ 
tl

5

na 1-em piętrze.__________ —
AosBOJieno Kcu3yp0,?'

•i-

Jest do wynajęcia od Ś-go J»n*

Sklep Wiktuałów
wraz z pokojem i kuchnią. Wiadomość- 
Jerozolimska Nr 17 nowy. —7689

z pokojami i piwnicami, lub bez
Sklep ten będzia obniżony równo z pię- 
Wiadomość u Właściciela domn na 1'® r 
trze od frontu. —7013—

Dystrybucyjno-Galanteryjnv, » 
wym oświetleniem, z towarami luo u, L.joJn. 
wych. Ulica Leszno Nr 31, vis-ń vfe k^

—7807—l-z^jd
Do wynajęcia od 1 go Lipca 18" 

Pojsdyńczo lub cały P«rter» 
otworami drzwiowemi, 2 Siciepy 
cemi, z 2 pokojami, kuchnią, «f0‘
zem, na handel kolonjalny luh 
coder.—Ha piętrze 4 pokoje, ’ 
pasaż, kuchnia, sypialnia dla służby. r*ł. 
gazyn Mód lub mieszkanie dia Le“ 
Lokale z gruntu przerabiają się. PT,J 
kowskiem -Przedmieściu, Trębacka Nr *■

<<
.'i l

Są do wynajęcia od I go Lip8* j 

różne Składy z win®? 
na cukier, mączkę, wełnę lub sucbe . ,'ll 
przy ulicy Dzielnej Nr 1. Wiadomość i \ 
ściciela domtf’. ~ —7892-^2-^^g

~ Sklep Wiktuałów, 
z urządzeniem i ' towarami, do 
w każdym czasie przy ulicy Leszno & 
Wiadomość na miejscu. —759ij^><

Bilety Lombardo^ 
lub Bankowe na zastawione srebra 
mioty złote, kto ma do sprzedania, ‘‘Lot » -łosi poXd 97, w lokalu Nr 6.

Any. Zygmupta. •—760fr^*<-<

Nagrodyrś.
Dnia 17 b. ni. w przejściu nd .fgo j) 

wersytetu do domu Zarządu Wojs*8 j>ja8 ,,

  g 
z oknem wystawowem i pokojem. ■— 
w zimie suchy i ciepły, z 6 ciu pokoi * 
konem na 1-em piętrze od frontu. Ki"1* 
łj ch mieszkań od J-gp Lipca. Od. Nr 
czasu dwa male mieszkania, Nowy-S*1* u, 
23, temże do zbycia dama brama od d°n 
,-------------------------------------2-3^7783^
_ Z powodu otrzymania posady na 

z mieszkaniem, mam

Sklepik z WiktualaH11^ 
do sprzedania przy ulicy Radzymińskity 
Szmulowiźnie. Bliższa wiadomość na 
pod Nrem 26, lub naKrakowskiem-Pr7®®^)' 
śeiu u Woźnego, w Warszawskim To*?J 
stwie Ubezpieczeń od Ognia. —749fr^>X 

■ ’ Z pbwodu familijnych interesów, jfl5* j 
odstąpienia w korzystnym miejscu

Do najęcia od Ś-go Jana przy uUff 
nicznej Nr 14, w blizkości nowo-Dudnjw^ 
Giełdy

S K I E P K-z JL V A
artykułów spożywczych do ®Prze0.cje' 
Kapitał potrzeby 1200—1400 rs. Bliżsi8 8 
góły: Leszpo Nr 40 A, w sklepie z mW-

'___________ —7576-4^^-^
Do wynajęcia od 1-go Lipca 1877 rollU'

SKLEP,
duży z oknem i z pokojem za rs. 230 D*(-jj{» 
Sklep i dwa pokoje za rs. 250 na rok 
Wolska Nr 12 nowy. Wiadomość na ®"Jjjt 
u właściciela i na ulicy Rymarskiej * 
wędlin Gettera. 3-3-^>

ltfe z urządzeniem na sprzedaż wód mjn8r*‘jef- .ę 
i gazówych, owoców, albo inny ■>aki P.Aliin0** b 
Wiadomość w owocarni, Aleja Jero*oB / • , 
Nr 17. —7867-2P

lub Bankowe na zastawione srebra


